Protokół

z obrad XIV Sesji Rady Gminy Gostynin,

z dnia 29 listopada 2011r.

Stan Rady Gminy        - 15 radnych

Obecnych                    -  15 radnych 

Lista obecności radnych w załączeniu.

Zaproszeni i goście w/g listy obecności.

W sesji udział wzięli:

1. Wójt Gminy – Edmund Zieliński

2. Z-ca Wójta – Paweł Goliszek

3. Skarbnik Gminy – Partycja Rosa

4. Kierownik SO - Krzysztof Czerwiński

5. Kierownik GOPS - Tomasz Matusiak

6. Prawnik - Konrad Wypych

7. Dyrektor SP w Białotarsku – Jadwiga Sławińska

8. Dyrektor Gimnazjum w Białotarsku – Adam Świderski

9. Dyrektor ZSPiG w Solcu - Anna Wojciechowska 

10. Dyrektor ZSPiG w Lucieniu – Ilona Dan

11. Dyrektor SP w Teodorowie – Elżbieta Marciniak

12. Dyrektor ZSPiG w Emilianowie – Marzenna Kozłowska

13. Dyrektor ZSPiG w Sierakówku – Henryka Trawczyńska

14. Dyrektor SP w Zwoleniu – Tadeusz Fijałkowski

Do punktu 1-go.

Otwarcie Sesji i stwierdzenie prawomocności obrad.

Otwarcia sesji dokonał Przewodniczący Rady Gminy Marek Balcerzak. Powitał radnych, Wójta 
Gminy, Z-cę Wójta Gminy, Skarbnika Gminy, Kierowników Referatów Urzędu Gminy, Dyrektorów Szkół, przedstawicieli poszczególnych referatów, Prawnika, Sołtysów oraz media i wszystkich obecnych. Na podstawie listy obecności stwierdził prawomocność i rozpoczął obrady.

Radni porządek obrad przyjęli 15 głosami za.

Do punktu 2-go.

Przyjęcie protokołu, z poprzedniej sesji. 

Protokół, z obrad XIII Sesji Rady Gminy został przyjęty 15 głosami za.

Do punktu 3-go. 

Interpelacje i zapytania radnych.

Radny Cezary Kołodziejski zgłosił 1 interpelacje: 

1. Chciałbym podziękować Panu Wójtowi i Wicewójtowi za szczęśliwy finał naprawy drogi w miejscowości Krzywie na odcinku od szkoły w Teodorowie do jeziora przytomnego. Jak wiemy, tę drogę rozjeżdżono i zdewastowano, firma, która buduje drogę w Nadleśnictwie, a tę drogę zniszczyła totalnie, od wczoraj zauważyłem, że trwają intensywnie prace naprawcze, rozmawiałem z pracownikami trochę i ubolewają nad tym, twierdzą, że tę drogę gminną trafili w takim stanie, a teraz muszą naprawiać. Trochę ponarzekają, ale naprawią. Jest to duży sukces, bo jak wiemy, wcześniej Pan Wicewójt mówił, że rozmowy wcale nie były takie łatwe z Panem Prezesem, który na początku w ogóle nie chciał słyszeć o naprawie tej drogi. Musiały być silne argumenty Panów Wójtów, że niestety le naprawiają te drogę i, to jest wielki sukces, bardzo dziękuję i oby takie sytuacje w gminie, które powodują, że inwestorzy psują dobro gminy, a na koszt swoich zysków, żeby zawsze miały taki finał. 

Radna Ewa Michalska zgłosiła 4 interpelacje:

1. Wiaty przystankowej w miejscowości Wrząca, po przebudowie drogi wojewódzkiej ta wiata przystankowa został zabrana i do tej pory nie została postawiona. 

2. Realizacja funduszu sołeckiego w miejscowości Baby Dolne – Zieleniec, to dotyczy oświetlenia i też chciałabym dostać odpowiedź dzisiaj. 

3. Przepusty przy drogach powiatowych i też chciałabym znać, jaki jest efekt, to była moja interpelacja z poprzedniej sesji. 

4. Chciałam podziękować, doczekał się też finał drogi, która została zarwana w miejscowości Solec, to zostało zrobione, z tym, że ja już zgłaszałam, żeby te znaki zostały w tym miejscu dlatego, że ona jeszcze nie osiadła, została tylko zasypana, można powiedzieć, że przejezdność jest tą drogą, dziękuję bardzo. 

Radny Zygmunt Kieplin zgłosił 1 interpelacje:

1. Ja chciałem zgłosić, bo w miejscowości Klusek na drodze gminnej w kierunku Gorzewa, tam jest asfalt i tam na moście zrobiła się wyrwa i żeby to zabezpieczyć. 

Radny Piotr Piotrowski zgłosił 1 interpelacje:

1. Zgłaszałem już wcześniej ten problem odnośnie znaków na skrzyżowaniu drogi wojewódzkiej z miejscowością Krzywie i miejscowością Dąbrówka. Przy wyjeździe podwyższonym samochodem, czy ciągnikiem rolniczym, czy autobusem szkolnym jest ograniczona widoczność.  

Radny Jerzy Węglewski zgłosił 1 interpelacje:

1. Ja chciałem zgłosić taką prośbę, aby spowodować, żeby w Sokołowie postawić znaki informacyjne przy drogach, z drogi wojewódzkiej na Zaborów oraz w kierunku miejscowości Jastrzębia – Osiny, jak również od cmentarza dojeżdżając do drogi wojewódzkiej postawić taki informacyjny znak, spowoduje to ułatwienie dla ruchu i dla przejeżdżających przez tę miejscowość. 

Radny Leszek Woźniak zgłosił 1 interpelacje:

1. Czy będą poprawione drogi te, co były zrobione w Anielinie, Skrzanach, Halinowie, teraz te drogi są pięć razy gorsze niż przedtem. Ja już zgłaszałem na poprzedniej sesji i nic się z tym nie robi. Dzieciaki chodzą polami do autobusu.

Radny Stanisław Wasiński zgłosił 3 interpelacje:

1.  Kiedy będzie, bo trochę już wiem, ale nie do końca, kiedy będzie odwodnienie zrobione na terenie Strzałek?

2. Chodzi o przepust na Sałkach, kiedy będzie zrobiony?

3. Chciałem podziękować za uzupełnienie wygruzowania drogi w miejscowości w Ruszkowie.

Radny Tomasz Lewandowski zgłosił 3 interpelacje:

1. Na jakim etapie jest realizacja budowy dróg z funduszu sołeckiego w Józefkowie i w Gulewie?

2. Kiedy będzie wykonany, uzgodniony z Panem Wicewójtem, rów koło Pana Krysztofiaka?

3. Na Komisji Rozwoju Gospodarczego zgłaszałem potrzebę zabezpieczenia niedokończonego rowu w Józefkowie koło Pana Fudały.

Radna Marzena Staniszewska zgłosiła 1 interpelacje:

1. Ja dziękuję bardzo za trzy odpowiedzi na interpelacje, bardzo były obszerne, i jednostką przylegającym do gminy, były wyczerpujące z tym, że jedna odpowiedź na interpelacje jest jeszcze niestety nieskończona, już okres mija 14 dni, jest w trakcie realizacji. Ja myślę, że jeszcze następne te 14 dni Panu Wójtowi wystarczy na zrealizowanie tej ostatniej interpelacji.  

Radny Ryszard Kowalczyk zgłosił 1 interpelacje:

1. Chodzi Panie Wicewójcie o to, że nadal nie ma wykonanego rowu i odwodnienia drogi w Sierakówku. To już było zgłaszane na poprzedniej sesji.

Do punktu 4-go.

Sprawozdanie Wójta z działalności za okres międzysesyjny i z realizacji uchwał Rady Gminy Gostynin przedstawił Wójt Gminy Gostynin Edmund Zieliński. 

Sprawozdanie stanowi załącznik do protokołu. 

Do punktu 5-go.

Informacja dyrektorów szkół podstawowych i gimnazjów o realizacji zadań statutowych za rok szkolny 2010/2011 ze szczególnym uwzględnieniem wyników egzaminu zewnętrznego.

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: informację otrzymaliśmy zgodnie z ustawą. Materiały są bardzo obszerne. Na pewno dyrektorzy się napracowali, przygotowując, taki materiał, napracowali się również Radni, którzy z całym materiałem musieli się zapoznać. Prośba była Przewodniczącego Komisji Oświaty, że wypracujemy taką formę, żeby ona była przejrzysta, czytelna i zwięźlejsza, bo zapoznanie się z taką ilością materiału nie jest to proste. Mamy w oświacie 8 Szkół Podstawowych i 5 Gimnazjów, część tych szkół funkcjonuje w ramach zespołów, część jako oddzielne podmioty. Chciałbym, aby Państwo Dyrektorzy, bardzo skrótowo tę informację przedstawili, głównie podając tak, jak ustawa nakazuje, ustosunkowując się do wyników egzaminu sprawdzającego w klasie VI i egzaminu gimnazjalnego, ewentualnie o ocenę własną, i szczególne osiągnięcia uczniów, myślę, że tak była wola Komisji, żeby na takie zagadnienia zwrócić uwagę. Jeśli chodzi o osiągnięcia uczniów, zależałoby nam na osiągnięciach ponad gminnych, czy nawet ponad powiatowych. Ewentualnie chciałbym, żeby Dyrektorzy przedstawili, jakie są bolączki w oświacie, którym my może, jako Radni moglibyśmy zaradzić, czy ewentualnie Pan Wójt.

Informację Zespołu Szkoły Podstawowej i Gimnazjum w Emilianowie przedstawiła Pani Dyrektor Marzenna Kozłowska. Informacja stanowi załącznik do protokołu. 

Informację Zespołu Szkoły Podstawowej i Gimnazjum w Lucieniu przedstawiła Pani Dyrektor Ilona Dan. Informacja stanowi załącznik do protokołu. 

Informację Szkoły Podstawowej w Białotarsku przedstawiła Pani Dyrektor Jadwig Sławińska. Informacja stanowi załącznik do protokołu. 

Informację Szkoły Podstawowej w Teodorowie przedstawiła Pani Dyrektor Elżbieta Marciniak. Informacja stanowi załącznik do protokołu. 

Informację Szkoły Podstawowej w Zwoleniu przedstawił Pan Dyrektor Tadeusz Fijałkowski. Informacja stanowi załącznik do protokołu. 

Informację Gimnazjum w Białotarsku przedstawił Pan Dyrektor Adam Świderski. Informacja stanowi załącznik do protokołu. 

Informację Zespołu Szkoły Podstawowej i Gimnazjum w Sierakówku przedstawiła Pani Dyrektor Henryka Trawczyńska. Informacja stanowi załącznik do protokołu. 

Informację Zespołu Szkoły Podstawowej i Gimnazjum w Solcu przedstawiła Pani Dyrektor Anna Wojciechowska. Informacja stanowi załącznik do protokołu. 

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: Dziękuję bardzo Paniom i Panom Dyrektorom. Informacyjnie podam, że nie ma dzisiaj wśród nas Pani Dyrektor ze Szkoły Podstawowej z Sokołowa. W materiałach informacje zostały przekazane również o Szkole Podstawowej w Sokołowie. 

Wójt: ja chciałbym to podsumować, chciałbym gorąco podziękować Państwu Dyrektorom za przygotowaną i przedstawioną informację, za wasze zaangażowanie w codzienne życie waszych społeczności szkolnych, podziwiam wasze zaangażowanie i jestem zadowolony, że wspólnie ciągniemy ten każdy wózek ze społeczności po tym jednym dobrym kierunku. To że sprawy  oświaty nie leżą na boku, świadczy ślad, że 900tys. zł w tym roku przeznaczyliśmy na szkoły na drobne, grubsze remonty, inwestycje. Jest to kwota znacząca, która poprawia warunki we wszystkich tych szkołach, będziemy starali się do każdej tej szkoły dotrzeć, gdzie będzie potrzeba, reagujemy bardzo szybko. Ja staram się decyzje podejmować bardzo szybko, gdzie jest ona potrzebna, nie ociągam się, skoro uważamy potrzebę jakiś tam zmian, dokonujemy tego, podejmuję szybko decyzję, świadczy o tym również Klub Małego Smyka, też już się zaangażowaliśmy bardzo mocno, ponieważ znamy już wymogi sanepidu, znamy wymogi straży pożarnej, robimy już projekty, przystąpiliśmy do działania, żeby tego nie odwlekać. Życzę Państwu dalszych sukcesów, gratuluję tym, którzy osiągnęli bardzo dobre wyniki, te najwyższe wyniki i tym którzy mieli trochę słabsze również, wiedzą jak pracować nad przyszłymi zespołami klasowymi, żeby te wyniki poprawiać i tego Państwu życzę. 

Radny Szymon Szczypawka: ja w podobnym tonie, jak Pan Wójt, jak wiemy wszyscy, ta informacją zajmowaliśmy się na Komisji Oświaty, ta informacja oczywiście została przyjęta przez Komisję Oświaty. Chciałbym Państwu podziękować, bo ten materiał miał przede wszystkim zadanie takie, żebyśmy lepiej poznali nasze szkoły, naszą rozbudowaną strukturę oświatową Gminy Gostynin, nam radnym, ale również panu Wójtowi. Naszym celem nie było w żaden sposób porównywania Państwa placówek, bo te szkoły są zupełnie odmienne, pracują w innych warunkach w innej społeczności lokalnej z innymi rodzicami, którzy czasami bardziej się angażują, czasami mniej, te szkoły mają inną bazę dydaktyczną. Oczywiście analizowaliśmy wyniki, ale też nie pod kątem porównywania, bo to też nie jest zakres naszych obowiązków, myślę, że te wyniki są dobre, nie możecie się Państwo tych wyników wstydzić, oczywiście one są w niektórych szkołach trochę lepsze, w niektórych trochę gorsze. Porównywaliśmy je w skali i procentowej, ale i skali staninowej. Myślę, że są to dobre wyniki, które rokują na to iż nasze szkoły, gminne szkoły będą dobrze postrzegane w naszym środowisku lokalnym, rodzice będą chętnie kierowali uczniów do  naszych szkół gminnych, bo taki jest cel. Cel Państwa, cel wszystkich nauczycieli, aby dobrze przygotować dzieci do sprawdzianów w szkole podstawowej i do egzaminów gimnazjalnych.  Słuchając Państwa wypowiedzi, ja zauważyłem, coś takiego pozytywnego, że każdy z Państwa stara się znaleźć, jaką niże, w której chciałby, żeby szkoła działała, żeby czymś wyróżniała się od innej szkoły i, to jest dobre, bo szkoła to nie tylko nauka, nie tylko kreda i tablica, ale to również życie, które się toczy wokół szkoły, to są rodzice, to są czasami całe rodziny, które gdzieś tam przy tej szkole i coś z tą szkołą robią wspólnego. I taki ten obszar proszę Państwa, próbujecie znaleźć, czasami są to jakieś zajęcia sportowe i rzeczywiście widać te wyniki sportowe w poszczególnych szkołach, czasami są to zajęcia taneczno-kulturalne i też to widać. Nie będę mówił o tych zajęciach, bo one są wspaniałe i nasze szkoły osiągają sukcesy w wielu obszarach. Tutaj chciałbym również zwrócić uwagę na konkursy przedmiotowe, bo te są najbardziej istotne, ja wiem, że tutaj jest niezwykle trudno o wynik, i czasami trzeba czekać bardzo długo, aż trafi się nam taka perełka, że będzie finalistą tego konkursu przedmiotowego, ale takie perełki w naszych szkołach są i rzeczywiście uczniowie biorą udział w tych konkursach przedmiotowych i są finalistami tych konkursów przedmiotowych. Chciałem również podziękować Panu Wójtowi, że mimo ta sytuacja finansowa gminy nie jest dobra, to udało się sporo zrobić w naszych szkoła, we wszystkich szkołach i w tych mniejszych i w tych większych oczywiście proporcjonalnie do liczby dzieci do możliwości i do potrzeb.  Cieszy też fakt, że tak dobrze są zorganizowane stołówki szkolne, że coraz więcej dzieci korzysta z tych obiadów, to jest bardzo dobre. Cieszy też fakt bogatej oferty zajęć pozalekcyjnych, głównie z tych godzin karcianych, ale i nie tylko, wiem, że nauczyciele zostają czasami po lekcjach, żeby przygotować dobrze dzieci, bo tak to niestety często trzeba, trzeba zostać i po lekcjach przygotować tego ucznia, posiedzieć z tym uczniem, plus zaangażowanie rodzica i gdzieś tam na końcu dopiero jest ten efekt, ale też nie co roku, bo czasami czeka się kilka lat, bo tak jak mówię, bo trafia się rocznik słabszy, o czym Państwo mówiliście i choćby cała Rada Pedagogiczna stawała na głowie, na uszach to się nie da tych kilku % podciągnąć wyżej, bo jest taki, a nie inny rok. Ja obserwuje nasze gminne szkoły na co dzień, bo mam możliwość taką z racji swojego zawodu i pracy, jaką wykonuję i naprawdę, mówię tu głównie o gimnazjach, bo jak widzę tych uczniów po naszych gimnazjach w szkołach ponadgimnazjalnych i naprawdę, to co Państwo podkreślaliście, ci uczniowie się wyróżniają, uczniowie z naszej gminy, nie będę mówił, że gdzieś tam są gorsi, ale naprawdę uczniowie z gminy Gostynin się wyróżniają, zajmują czołowe miejsca, potem w konkursach w szkołach ponadgimnazjalnych, są aktywni, biorą udział w spektaklach, w różnych przedsięwzięciach, które potem dzieją się w szkołach ponadgimnazjalnych i robią to chętnie, bo wyniosły to tutaj właśnie ze szkół podstawowych i gimnazjów, za co Państwu dziękuję. Chciałbym życzyć Państwu wielu sukcesów, może najpierw życzę tych sukcesów waszym uczniom, wychowankom, bo jeżeli ten sukces będzie odnosił uczeń, to będzie to Państwa sukces, bo to jest największym przeniesieniem tego sukcesu. Życzę wszystkim Dyrektorom, aby szkoły były jak najbardziej liczne, wiem, że to jest dzisiaj naszą bolączką, róbmy wszystko, aby były w nich dzieci. 

Radny Cezary Kołodziejski: Radny Szymon już powiedział wszystko, co ja chciałem powiedzieć, ja tylko pogratuluje wszystkim Dyrektorom, bo wiem, jak ciężka jest praca pedagoga. Ja życzyłbym spokoju wszystkim Dyrektorom, bo w spokoju można pracować i osiągać widoczne wyniki. 

Radny Ryszard Kowalczyk: nie jestem specjalistą od oświaty, ale chciałbym zwrócić na jedną rzecz uwagę, która mi się sama nasunęła z wypowiedzi Dyrektorów dla Pana Wójta dla nas wszystkich Radnych, tam gdzie jest sport, śpiew i taniec są najlepsze wyniki w nauce. I gratulacje dla tych Dyrektorów. 

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: ja też chcę się przyłączyć do tych słów wcześniej wypowiedzianych i podziękować Dyrektorom, jednocześnie dziękuję za skorzystanie z tej możliwości się przedstawienia, proszę nie traktować tego, bo niektórzy Dyrektorzy traktują, to jako przymus, raczej jako przyjemność, żeby się spotkać, bo tak to odbieramy my, jako Radni. Mamy taką nadzieję, że takie spotkania będą cykliczne i w roku następnym Dyrektorzy tak jak dzisiaj, równie miło będą nam omawiali swoje szkoły i przedstawiali te osiągnięcia i żeby było ich jak najwięcej. 

Informacje Radni przyjęli do wiadomości. 

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak ogłosił 15 minut przerwy.

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak wznowił obrady po 15 minutowej przerwie.

Do punktu 6-go.

Informacja Kierownika Gminnego Ośrodka Pomocy Społecznej o realizacji zadań statutowych w bieżącym roku. 

Wójt: Pani Kierownik Elżbieta Obszyńska przebywa od dłuższego czasu na zwolnieniu lekarskim. Blokowało nam sytuację, decyzyjność Gminnego Ośrodka Pomocy Społecznej. Pan Tomasz Matusiak bazował na takim upoważnieniu, które Pani Kierownik zostawiła, bodajże w maju takiego upoważnienia udzieliła do pełnienia pewnych czynności, ale tutaj trzeba podpisywać decyzje, w związku z tym na czas zwolnienia lekarskiego Pani Elżbiety Obszyńskiej, ja powierzyłem obowiązki Kierownika Gminnego Ośrodka Pomocy Społecznej Panu Tomaszowi Matusiakowi. Także w tej chwili jest umocowany jako Kierownik, jest zdolny podejmować i podpisywać decyzje. 

Kierownik GOPS Tomasz Matusiak przedstawił informację Kierownika Gminnego Ośrodka Pomocy Społecznej o realizacji zadań statutowych w bieżącym roku. Informacja stanowi załącznik do protokołu. 

Radny Ryszard Kowalczyk: ostatnio miałem przyjemność, odwiedziła mnie pracownica GOPS-u, rozmawialiśmy na różne tematy, my mamy na swoim terenie, na terenie Sieraków, Sierakówek, Leśniewice, też osoby potrzebujące, ale sama myśl co się nasuwa, czy zawsze świadczenia, które są dawane, któremuś z członków rodziny, to są już osoby dorosłe, zostają przeznaczone, na środki dajmy na, to żywnościowe, bądź dla dzieci, jakieś tam lekcyjne, zeszyty, czy książki. Czy nie można by było albo zmienić w przepisach, albo coś zrobić, żeby te formy niby na wyżywienie, ten produkt żywnościowy przyjeżdżał, dzieci potrafimy w szkołach dożywiać, potrafimy im obiady dowieść, a tu się daje w gotówce. Czy ta gotówka idzie różnie, ale to nie jest żadną pretensją do GOPS-u, tylko czyli to jest dyskusyjne, możliwość przełożenia z finansowego na rzeczowy? Bo ja uważam, że te pieniądze przepływają i znikają w mgnieniu oka. 

Kierownik GOPS Tomasz Matusiak: jeżeli osoby zwracają się do nas o pomoc i pracownik socjalny wie, że ta osoba mogłaby tę gotówkę, którą otrzyma w sposób niewłaściwy przeznaczyć, czyli np. na alkohol lub inne używki, wtedy jest przyznawana pomoc tej osobie w naturze, czyli rzeczowa. I wtedy np. zamiast dawać środki finansowe, bo tu mamy ograniczone środki finansowe, bo np. nie możemy zasiłku okresowego dać komuś w naturze, czyli jeżeli mamy pieniądze, otrzymujemy je od Wojewody i przyznajemy danej osobie kwotę 200, czy 300 zł, to my nie możemy jej kupić węgla, czy kupić żywność, jeżeli dają, my, jeżeli mamy zasiłki jednorazowe, to możemy je dać w naturze i wtedy możemy tę osobę, nawet nie zobowiązać, tylko nawet my możemy tej osobie zakupić węgiel, czy żywność, a tymi pieniędzy, co otrzymujemy od Wojewody, to nie możemy sobie tak nimi dysponować, jak chcemy. 

Radny Ryszard Kowalczyk: to się automatycznie nasunie jeszcze jedna myśl, no, bo rzeczywiście, jeżeli pracownik przyjeżdża z tym gorącym posiłkiem do danego klienta i jest tam, to ten człowiek jest jakoś zobowiązany, a ktoś przyjedzie, ktoś będzie, ktoś zobaczy. Jeżeli przykładowo ja jestem tym pracownikiem, to widzę, że mają zimno w domu, nie mają drzewa, nie mają opału, jest wtedy większa możliwość reagowania, bo częściej z daną osobą obcuje i mnie jest łatwiej mu pomóc, widząc codziennie jego potrzebę, ewentualnie raport, zgłaszam, że tak i tak wygląda sytuacja. Ale przez kontakt częstszy pracownika GOPS-u z taką osobą, myślę, że jego automatycznie będzie mobilizowało do chociażby kultury takiego umycia się, ubrania i wyglądania, jak oni przyjdą na ten jeden raz w miesiącu i wezmą ten zasiłek 200zł i wrócą za dwa dni do domu.  

Kierownik GOPS Tomasz Matusiak: to jest dyskusyjne, jeżeli mamy jakąś informację, to przyjeżdża pracownik socjalny do danego petenta i przeprowadza z nią wywiad środowiskowy, to jest pierwsza rzecz, jaką robi pracownik socjalny.

Radny Ryszard Kowalczyk: wywiad środowiskowy jest rzeczą taką, gdzie nie wszyscy, chcą wszystko powiedzieć, unikają, uciekają i odchodzą.

Kierownik GOPS Tomasz Matusiak: no tak, ale pracownik socjalny może posiłkować się sugestiami sołtysa, czy dzielnicowego, czy sąsiada, bo jeżeli ktoś chce coś zataić, to my nie jesteśmy w stanie tego sprawdzić, nie możemy od razu przyjąć, że ta osoba na pewno te pieniądze wydatkuje w sposób niezgodny, na który jest cel. Tutaj wielkiego pola manewru tak naprawdę nie mamy, bo żebyśmy te wszystkie pieniążki, które mamy, żebyśmy zgodnie przeznaczali je powiedzmy ze swoi sumieniem, musielibyśmy tutaj nie dostać od Wojewody, powiedzmy w przeciągu roku, tak jak teraz wspomniałem, mamy do dyspozycji 193tys. zł i teraz dodatkowo 20tys. zł, czyli razem 213tys. zł, tak mniej więcej plan, jeżeli nam dołożą, tylko musielibyśmy te pieniądze z gminy chcieć, a to jest nie realne, żeby dostać z budżetu gminy, bo jakie to byłoby obciążenie. Jeżeli mielibyśmy te 200, czy 300tys. zł z budżetu gminy, to wtedy można byłoby je przeznaczyć zgodnie ze swoim sumieniem i, tak żeby tej osobie naprawdę pomóc, bo wtedy można byłoby mu kupić opał, czy żywność, a nie dawać żywą gotówkę. Jeżeli wiemy, że ktoś może przeznaczyć, tą swoją gotówkę, którą od nas otrzyma, niezgodnie, to my możemy go tylko wspomóc tak, że damy mu bon żywnościowy i wtedy wiadomo, że jak taka osoba pójdzie do sklepu, to alkohol nie zostanie mu sprzedany. 

Radny Tomasz Lewandowski: ja chciałem powiedzieć, że rzeczywiście ten system opieki społecznej, no myślę, że powolutku będzie ulegał zmianie. Trafiłem na program info warszawski, gdzie Warszawa taki projekt realizuje, że współpracuje rzeczywiście z tymi ludźmi, nie na zasadzie rozdawania pieniędzy, o czym wiemy od lat, że to jest po prostu nie trafione, trzeba tych ludzi nauczyć żyć w tym świecie. Oni po prostu dostają te pieniądze, czy to dostaną na węgiel, czy dostaną na inne rzeczy, tak to zrobią, że i tak te pieniądze pójdą na cele, na które nie zostały przeznaczone. Miasto Warszawa pokusiło się o taki projekt, gdzie zatrudniło, jest nazwa tego pracownika, ja teraz tej nazwy zapomniałem, zatrudniło ileś jeszcze ludzi, żeby spróbować tych ludzi nauczyć żyć, tzn. nauczyć żyć dysponowania tymi środkami, które przeznacza opieka społeczna i zarazem kontroli, bo tak to, to jest rozdawnictwo, dużej masy pieniędzy, gdzie rzeczywiście po dwóch dniach nie ma z tego nic. Myślę, że jeżeli w Warszawie ten projekt się uda, no, to może na zasadzie zmian przepisów może dojdzie to do nas, bo ja wiem, że tutaj Pan zdaje relacje ze swoich działań, do których jest Pan upoważniony i które są na Pana narzucone, ale jak mu tutaj patrzymy, to, to są rzeczywiście działania, które nie zabezpieczają tego wszystkiego, czego byśmy oczekiwali, są to suche fakty, że Wojewoda daje to, że Wojewoda daje coś innego, pułap progowy, temu się należy, temu się nie należy, tylko co z tego. Pozostaje w dalszym ciągu ten sam problem, za dwa, czy trzy dni. Być może, że to Państwo dojdzie do takiego etapu, że rzeczywiście może należy skierować te środki jeszcze na zwiększenie zatrudnienia, bo ja wiem, że wy się nie wyrabiacie z dokumentami, nie wyrabiacie się z dojechaniem, żeby rzeczywiście tymi ludźmi się zająć troszeczkę w inny sposób. Nie tylko dawaniem pieniędzy, czy zabezpieczaniem 200, czy 300kg węgla. Tak robi to Miasto Warszawa, będę to śledził, zobaczymy, jak to się sprawdzi. 

Wójt: chciałem zaznaczyć, że w tym budżecie, z którego GOPS dysponuje w całym roku, znaczna część to są świadczenia rodzinne i alimentacyjne i ich w inny sposób nie wypłacimy, tylko musi być to wypłacone w formie gotówki. My mamy kontrolę taką, tego typu, o której Państwo się spodziewacie, nad niewielką częścią tych pieniędzy, a reszta to tak po prostu musi być wypłacana, póki ta pomoc społeczna tak jest określona w ustawie, a nie inaczej. 

Radny Andrzej Krzewicki: ja obserwuje osoby, które korzystają z opieki społecznej i wiecie Państwo, 50-70% osób jest zadowolonych i się cieszy, że mają tą pomoc, ale 20%, wg mnie to jest margines, to, co by nie robił i jakby nie robił, to oni zawsze znajdą sposób, żeby obejść to wszystko. Nawet jeśli dostaną te przysłowiowe 2kg cukru, to on i tak to tak zrobi, żeby to sprzedał i wypił piwo. Ja znam taki przykład, że opieka dowiozła węgiel, a on workiem wyniósł to. Postawić strażnika przy węglu, żeby on nie wyniósł? Ci ludzie sami sobie ściel takie życie, na własne życzenie. I kto by nie wiem, jaką sposobnością próbował ich przekonać, nie przekona. Jak niektórzy mają dom i wolą być bezdomnymi tak samo, to ci wolą te pieniądze przelać na coś inne.  

Informacje Radni przyjęli do wiadomości. 

Do punktu 7-go.

Przewodniczący Rady Gminy Marek Balcerzak odczytał projekt uchwały w sprawie: zatwierdzenia projektu pn. „Klub Małego Smyka” na utworzenie trzech punktów przedszkolnych w ZSPiG w Emilianowie, Lucieniu i Solcu.

Wójt: w miesiącu marcu został ten projekt napisany i złożony do Mazowieckiej Jednostki Wdrażania Programów Unijnych. Procedura oceniania dosyć długo trwała, były wyznaczane takie terminy jak lipiec, czerwiec, miały być rozstrzygnięcia. Te terminy zostawały przesuwne. My tego tematu nie podjęliśmy przed rozstrzygnięciem, ponieważ gdybyśmy już spróbowali przystosować te szkoły do zorganizowania punktów przedszkolnych, byłyby to nakłady, jak gdyby, które już obligowałyby nas do ewentualnego prowadzenia, gdyby załóżmy, wniosek nie przeszedł, z własnych środków. Dlatego tego nie podejmowaliśmy. Wniosek był rozpatrzony pozytywnie dopiero 25 października i dlatego stąd te gorączkowe może działania. My mieliśmy rozpatrzony projekt pozytywnie, oceniony, to jest przyznana kwota dotacji 687tys. zł. na dwa lata w tych trzech punktach przedszkolnych. Dlaczego te trzy, bo te trzy wyraziły wolę organizowania takich punktów. Jak teraz zaczęliśmy wszystko analizować, niestety okazuje się, że to jest nie tylko otworzyć jakąś salę w szkole i przeznaczyć ją na punkt przedszkolny, tylko trzeba określone wymogi spełnić. I chcę tutaj Państwa w tej chwili uświadomić, że będzie to wymagało na początek zaangażowania naszych, własnych środków na przystosowanie tych trzech punktów przedszkolnych. W tej chwili zaczęliśmy od projektowania, bo taka jest procedura, najpierw zaczęliśmy od uzgodnień z Powiatową Stacją Sanitarno - Epidiologiczną i z Państwową Strażą Pożarną, jakie wymogi stawiają i czego oczekują i jakie są możliwości i czy w ogóle sprostamy, tym wymogą, jakie będą stawiali dalej. Mamy te uzgodnienia, widzimy szanse zorganizowania tych trzech punktów przedszkolnych, po zaangażowaniu. Trudno nam w tej chwili ocenić, jaki to będzie rząd wielkości środków, który musimy teraz wydatkować, aby dostosować te sale, zanim będziemy mogli wprowadzić dzieci do tych oddziałów, do tych punktów przedszkolnych. Tak z grubsza szacujemy, że ten koszt może sięgnąć nawet 100tys. zł, w tej chwili jeszcze trwa projektowanie, mamy różne pomysły i będziemy starali się to zrobić jak najtaniej, ale w uzgodnieniu już z Powiatowa Stacją Sanitarną i Państwową Strażą Pożarną. Musimy w tym miejscu mieć tą świadomość, że jakieś wydatki z własnych środków musimy w tej chwili ponieść, żeby to w ogóle wystartowało. Sam projekt też zawiera jakieś małe mankamenty, ale uzgadnialiśmy to z Mazowiecką Jednostką Wdrażania Programów Unijnych, że będzie można tam dokonać zmian, żeby sama realizacja projektu nie obciążała budżetu Gminy w znaczącym stopniu, żeby to zminimalizować. Kwestia funkcjonowania dalej już po tych dwóch latach, po zakończeniu realizacji projektu, będziemy zastanawiali się, za dwa lata jak to zrobić. Jeżeli coś zorganizujemy i wygaszać to po dwóch latach, to uważam, że nie miałoby to najmniejszego sensu, bo wiadomo, że to rozbudzi oczekiwania. Oczekiwania społeczeństwa są duże w tych trzech ośrodkach z tego, co wiem, z informacji od Pań Dyrektor, że chętnych jest więcej, niż mamy zaplanowane, na każdy punkt mamy zaplanowane 17 dzieci. Pod taką obsadę będziemy przygotowywali te punkty. Czekamy w tej chwili na podpisanie umowy, obiecywano nam, że to może być już nawet w tym tygodniu, ale na dzień dzisiejszy żadnej informacji nie mam, w momencie, gdy taką informacje uzyskamy, postaramy się tę umowę podpisać i wtedy będziemy mogli dokonywać zmian, w konfiguracji tych składników, już tego projektu, który został zaakceptowany, bo taką możliwość będziemy mieli, tak Mazowiecka Jednostka Wdrażania Programów Unijnych, taką obietnicę nam złożyła. Dokonywać możemy takich zmian, żeby nie obciążało, to budżetu gminy w trakcie funkcjonowania tego projektu w okresie tych dwóch lat. 

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: dużo dyskutowaliśmy na komisjach, cel jak najbardziej wskazany i szczytny, natomiast przygotowanie projektu pozostawia wiele do życzenia. My jako Radni znowu postawieni zostaliśmy w momencie, gdzie już projekt niemalże powinien być realizowany i w tym momencie się dowiadujemy, a tak naprawdę to się nie dowiadujemy, ile to będzie kosztowało, jak to obciąży budżet gminy. Gdyby nie zainteresowanie niektórych radnych, tych informacji w ogóle byśmy chyba nie mieli. Dzisiaj informacje są szczątkowe, ponieważ nikt z Radnych, no może ktoś tam widział, ale ja nie widziałem projektu. Ja mogę dzisiaj powiedzieć tylko to, co padło na komisjach, to co powiedział Pan Wójt, że około 100tys. zł na dostosowanie, to co powiedział Pan Z-ca Wójta, że możliwe, że około 100tys. zł do płac będzie trzeba dołożyć, takie słowa padły na komisji. Nie wiemy jeszcze w dalszym ciągu, nie zastanawialiśmy się, ani nikt nas nie pytał, jako Rady, co będzie po tych dwóch latach? Bo po dwóch latach w projekcie, taką informację uzyskaliśmy na którejś z komisji, że już jest zapewnienie, że będziemy kontynuowali przynajmniej jedno przedszkole. Będzie dylemat, które jedno, jeżeli nas nie będzie stać, a jeżeli to trzy i wtedy 100% kosztów poniesiemy my. W tym momencie, gdzie mówi się tylko o zamykaniu szkół i o szukaniu pieniędzy, także dzisiaj dla mnie tych niewiadomych być nie powinno. Powinny zostać wyjaśnione. Ja wiem, że i terminy, które jednostka wdrażająca podawała były niekorzystne, ale projekt przygotowany był dużo wcześniej, ja już tu słyszę, że od kilku lat był przygotowany i powinien być przygotowany starannie.

Z-ca Wójta Paweł Goliszek: ja chciałem tylko sprostować, ja rzeczywiście Panie Przewodniczący na którejś komisji powiedziałem, że może to być, że rocznie gmina będzie musiała dołożyć do funkcjonowania tych punktów przedszkolnych, jeśli nie zmienimy budżetu projektu. Pan Wójt powiedział, że projekt budżetu będzie zmieniony, bo zezwala na, to Mazowiecka Jednostka Wdrażania Programów Unijnych, w związku z tym nie dołożymy 100tys. zł rocznie, ja tak się spodziewam, że nie dołożymy tych 100tys. zł rocznie, gdybyśmy nie mogli zmienić projektu budżetu, to tak, ale jeśli będziemy mogli, takie zapewnienie mamy, nie dołożymy tych pieniędzy. 

Radny Jerzy Węglewski: ja chciałbym zapytać, czy w tym projekcie na te dwa lata, kiedy jest dofinansowanie z Unii z programu, czy jest dopuszczana dopłata rodziców do przedszkola i, czy w przyszłości tę dopłatę rodziców do przedszkola, po tych dwóch latach, jeżeli będziemy kontynuować te Kluby, czy jest dopuszczalna taka dopłata?

Dyrektor ZPSiG w Emilianowie Marzenna Kozłowska: nie wiem czy Państwo się orientujecie, a myślę, że większość nie, natomiast Pan, Panie Przewodniczący, pan doskonale wie, bo Pan pracuje w Powiecie, również wdrażane są środki unijne i jeśli wdraża się środki unijne, to nie jest tak, jak  my byśmy sobie tego chcieli, czy my byśmy sobie życzyli. To my się musimy dostosować do Mazowieckiej Jednostki Wdrażania Programów Unijnych, czy ewentualnie z innych projektów, z których się składa o środki. Bardzo często tak bywa, że jeśli gmina, czy powiat, ma zabezpieczone własne środki, to nie ma problemu, bo sobie w trakcie tam realizuje, ale jeśli nie ma środków zabezpieczonych, więc ja się tutaj absolutnie nie dziwię, też i Panu Wójtowi, że nie robił, jakichkolwiek działań wcześniej, bo my po prostu nie wiedzieliśmy, czy nam projekt przejdzie, czy nie przejdzie. I co by było, gdyby dostosowano nasze placówki, a okazuje się, że projekt nie przejdzie, byście Państwo powiedzieli, że w błoto wyrzucone są pieniądze. Natomiast tutaj, na pewno jest to dziwne, ale to nie jest nasza wina, tylko Mazowieckiej Jednostki Wdrażania Programów Unijnych, no, bo jeśli się ogłasza w październiku wynik, to jak można od września ruszyć, no przecież to jest nierealne i nielogiczne w ogóle. Można to przesunąć i można to ruszyć w przyszłym roku, bo nie ma innej możliwości. Natomiast nie wiem, czy Państwo wiecie, ale nowelizacja ustawy o systemie oświaty, zakłada, proszę się zapoznać, zobaczyć, jest wiele zmian, które na pewno wejdą. Teraz były wybory, mamy nową Panią Minister, którą została Pani Szumilas, ona była w departamencie Pani Hall, więc uważam, że założenia, jako takie, to się nie zmienią i założenia są następujące: nie tylko 5-6 latki, które będą chodziły do przedszkola, ale również 4-latki i, to będzie w kompetencji gminy. Zresztą Państwo wiecie, pięknie wprowadzono 5-latki, gdzie gmina musi zabezpieczyć dojazd, dowóz, wszystko, a teraz planuje się również 4-latki. Więc myślę, że, to nie tylko na naszych szkołach, ale we wszystkich szkołach na terenie naszej gminy i oczywiście Państwo nie dokłada żadnej subwencji, bo to jest w kompetencji gminy i gmina musi się tym zająć. Natomiast jeśli chodzi o punkty przedszkolne, jeśli chodzi o ten projekt, uważam, i nie tylko ja, że takowe punkty są bardzo potrzebne. Dlaczego, proszę zauważyć, nasza gmina nie ma nawet jednego punktu przedszkolnego, nie ma przedszkola, proszę zobaczyć, ościenne gminy, wszędzie mają punkty przedszkolne. Nie wiem, czy Państwo wiecie, ale nałożenie Unii Europejskiej jest potężne w tym kierunku, że gmina będzie zmuszona do otworzenia takowych punktów przedszkolnych, czy przedszkola. I tutaj absolutnie będzie to potrzebne. Natomiast w przypadku mojej szkoły, mogę powiedzieć, że chętnych jest bardzo dużo, nawet będę miała problemy, jeśli chodzi o rekrutację, bo więcej jest chętnych niż miejsc. Realizując teraz, ten projekt, to nie, bo to jest darmowe, natomiast gmina uchwałą Rady może wprowadzić. I teraz np. powiem, że w mieście u nas, gdzie są przedszkola, w szkole nr 3, czy w szkole nr 1, w naszych szkołach rodzice nie płacą, ani za język angielski, tak jak my dajemy z darmowych godzin nauczycielskich z art. 42 Karty Nauczyciela, natomiast w Gostyninie płacą. 5 godzin mają darmo, ale jeśli na świetlice zostają, to rodzice płacą, ale to zostało uchwałą Rady, zresztą Państwo na pewno słyszycie, bo to jest mankament w skali kraju, gdzie głośno się na ten temat mówi, że samorządy powprowadzały bardzo duże opłaty, po 300, 400zł, a nawet 600zł. W naszej gminie nie płaci nikt w oddziale przedszkolnym, a dzieci również zostają na świetlicy, bo są dowożone autobusami. Natomiast w przyszłości, jeśli takie punkty będą można jakąś tam kwotą rodziców troszeczkę obciążyć. 

Radny Tomasz Lewandowski: Panie Przewodniczący, panie Wójcie, Panie Przewodniczący Komisji Oświaty, ja cały czas czekam na debatę odnośnie oświaty. Pan Wójt w lutym, jak gdyby zaproponował, że ta debata będzie w maju. Pan Przewodniczący na którejś z komisji się do tego przychylił, tak będziemy rozmawiali o oświacie. Do tej pory nie ma rozmowy o finansach oświaty, nie było konkretnej debaty na ten temat. Czy to pozostawiamy w tym samym kształcie, więc usankcjonujemy, to co jest, czy szukamy rozwiązań takich, żeby znaleźć jakieś pieniądze w budżecie na, z oszczędności może nie w oświacie, ale ze zmniejszenia wydatków w oświacie, bo nie chodzi mi o oszczędności. Państwo Dyrektorzy starają się, tylko co z tego, mamy budżet na przyszły rok, gdzie, jeżeli chodzi o zakładany priorytet, drogi, kiedy, no jak, gdyby poprzedniej koalicji zarzucano, że nie robi dróg, jest jeszcze gorzej. Jest jedna droga wątpliwa, reszta poprawki. Ja wiem, że przedszkola są potrzebne, tylko tak jak i Pan Przewodniczący ma obawy, ja też mam obawy. Po dwóch latach w dalszym ciągu będzie to naszym obciążeniem, ja oczywiście podniosę rękę za tą uchwałą, tylko jak my sobie z tym wszystkim damy radę. Pani Dyrektor mówi, tu oczywiście, że inne gminy dają sobie radę, ale mają inaczej zorganizowaną oświatę. I proszę Panie Wójcie, żeby się nie zdarzyła sytuacja, jak była w lutym, że wpadnie uchwała na temat ograniczenia Zwolenia i innych szkół, bez debaty, ponieważ nie damy rady. Czy może Pan przygotować takie rozwiązanie, żeby tego nie przepychać, po prostu, żeby o tym porozmawiać. I żebyśmy mieli świadomość, że jeżeli zostaje tak, no to niestety my jako Radni w swoich okręgach podjęliśmy decyzję i nie oglądajcie się nasi mieszkańcy na drogi, nie oglądajcie się na inne rzeczy, ponieważ zdecydowaliśmy, że oświata jest najważniejsza, i rzeczywiście jest najważniejsza, tylko trzeba o tym porozmawiać.

Radna Ewa Michalska: myśmy na komisji budżetu, jak i również na komisji oświaty rozmawiali na temat szkół, w jakieś tam propozycji. Zaczęliśmy po prostu rozmowę, ja powiedziałbym, że ta kwota dofinansowania te 687tys. zł, właśnie te koszty dodatkowe, które będą, które nie do końca są przewidziane, oczywiście nie negujemy tutaj, że nie ma takiej potrzeby. Jest taka potrzeba, bo faktycznie nigdzie nie ma w gminie przedszkola i na pewno liczebność na samym początku będzie dość duża, tylko może w tym momencie podejmując tę decyzję, podejmijmy ją świadomie, że to będzie na dwa lata, bo my również oświatą też się zajmujemy, jeśli chodzi o oszczędności, więc może też, że to będzie na dwa lata, żeby osobą, które będą dawały dzieci do tych przedszkoli, żeby od razu im powiedzieć, że to będzie na dwa lata, nie wiem, jak to jest godzinowo, bodajże do 5 godzin, a pozostałe mogą to być świetlicowe, albo odpłatne, nie wiem, bo też do końca nie znam tego projektu, ale myślę, żeby od razu tym osobą powiedzieć, które będą, podczas rekrutacji, że to jest na dwa lata, bo my faktycznie, jak tu Pan Radny powiedział, po dwóch latach możemy mieć dylemat, które z tych przedszkoli, a jeśli jeszcze na rok ma zostać tylko jedno, to które zostawić, i tutaj będzie dylemat. Bo na pewno chętni będą, więc od razu, podczas rekrutacji, żeby Panie Dyrektor i koordynatorki tego projektu, bo koordynatorami to nie wiem, czy są Pnie Dyrektor, czy to ktoś inny jest koordynatorem, żeby te założenia były od razu dla tych osób, które i potencjalnych na przyszły rok, że to będzie na dwa lata i pozostałe, żeby nie dawać tej nadziei, bo mamy ogromny dylemat. Zaczęliśmy rozmowę, nie jest to łatwe, bo są następne koszty, które faktycznie, tak jak tu kolega Radny powiedział, oczekiwania mieszkańców są nie tylko szkół, bo do tych szkół trzeba również dojechać, dowieźć, duże koszty są na dowożenie, a ta zima pokazała, jakie warunki są wyjazdu. 

Radny Szymon Szczypawka: my zapoczątkowaliśmy rozmowę, dyskusję na temat oświaty, a Pana Radnego Lewandowskiego akurat na tej komisji oświaty nie było. Co prawda komisja nie wypracowała stanowiska jasnego, bo nie oczekujmy też, że wypracuje w ciągu jednego, czy dwóch posiedzeń komisji oświaty, bo to są rozwiązania trudne i wymagające wielu analiz, wielu symulacji, ale pierwszy krok zrobiliśmy i taka dyskusja się odbyła i będą następne, bo tak, żeśmy ustalili, że trzeba rozmawiać, trzeba podejmować trudne decyzje, albo nie podejmować ich tak jak, to powiedział Pan Radny Tomasz Lewandowski, w zależności od tego, jakie będzie stanowisko Rady. Natomiast, jeśli chodzi o te punkty przedszkolne, no to tak jak już tu było wielokrotnie powiedziane, oczywiście są to dobre pomysły, dobrze, że gmin poszukuje takich rozwiązań finansowanych z zewnątrz, ale też trzeba powiedzieć, to co powiedziała koleżanka Radna Ewa Michalska, że trzeba mówić wprost, że za dwa lata, no będzie trzeba szukać pieniędzy u rodziców. Rodzice będą musieli finansować te punkty, jeżeli będziemy chcieli je utrzymywać. Ale być może tak się wkomponują w nasze realia, że rodzice pokryją to i w jakiejś tam formie trzeba będzie dołożyć, bo też nie liczmy na to, że w 100% rodzice sfinansują te punkty przedszkolne. 

Radny Tomasz Lewandowski: chcę uzupełnić jedna rzecz, my o rozwiązaniach, że tak powiem, systemowych, jeżeli chodzi o Radę Gminy, to rozmawiamy na każdej komisji oświaty, o oświacie, bo innej możliwości nie ma, tylko nie dochodzimy do konsensusu. Pan Wójt nie podejmuje próby zaproponowania, bo jako kreatora, tutaj pewnych rozwiązań, nie podejmuje próby zaproponowania nam czegokolwiek na podstawie własnej wiedzy, na podstawie przepisów, które obowiązują, bo my oczywiście część ich znamy, część nie znamy i takich rozwiązań, które moglibyśmy już ocenić i wyciągnąć wnioski, czy one dadzą nam oszczędności, czy nie dadzą. Na każdej komisji oświaty, ja na jednej nie byłem Panie Przewodniczący, ale na każdej rozmawiamy o oświacie.

Radny Szymon Szczypawka: no tak, ale akurat, był podjęty ten temat.

Radny Tomasz Lewandowski: ja zgadzam się. Czasami zdarza się, że gdzieś jestem w delegacji i nie mogę być, tak, jak każdy z nas pracuje i nie ma żadnego problemu. Tu chodzi o to, żeby to wszystko, tą esencje, którą przedstawiamy na komisjach, Pan Wójt, jak gdyby przyjął do siebie, wypracował stanowisko i coś nam przedstawił. Bo każdy z nas ma jakąś własną wizję tej oświaty, jak i każdych problemów na terenie tej gminy. Tylko to musi być, jak gdyby przedstawione przez twórcę i, jeżeli należy wnieść poprawki, to my będziemy próbowali te poprawki nanosić. 

Radny Cezary Kołodziejski: ja mam pytanie do pana Tomka, czy Pan tak zawsze się martwił o szkoły?

Radny Tomasz Lewandowski: zawsze się martwiłem o szkoły.

Radny Cezary Kołodziejski: ale do tej pory, jakoś w tej formie one do tej pory były, a teraz Pan się zamartwił, my mówimy tu o przedszkolach, a Pan zszedł na szkoły, do tej pory Pan ze swoją władzą je tak utrzymywał, tak? A teraz Pan chce znaleźć natychmiastowe rozwiązanie.

Radny Tomasz Lewandowski: niestety my cały czas reformowaliśmy oświatę, jeżeli Pan chce, to traktować, jako pewne pytanie do mnie. Podejmowaliśmy decyzje, rozmawialiśmy i decyzje były podejmowane, proszę prześledzić historię. Ile było szkół, ile zostało, rzeczywiście, jeśli chodzi o skutki, no teraz może mam jak, gdyby inne zdanie na ten temat, tylko proszę mi nie zarzucać, że nie robiliśmy żadnych przemyśleń. Ja nie powoduję tego, że ja wyciągam, że trzeba, nie moim pomysłem jest w tym momencie, że trzeba reformować szkoły, oczywiście do tego się przychylam, tylko przytaczam deklaracje Pana Wójta z poprzednich miesięcy, Pana Przewodniczącego Komisji Oświaty i chcę, żeby do tego dojść i, żeby ta dyskusja się po prostu odbyła merytoryczna, a nie każdy z nas mówi, jakby to widział i proszę takich sentencji do mnie nie kierować. 

Przewodniczący rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: ja powiem, wtedy byłem Radnym, próby były podejmowane tylko, że decyzje są bardzo trudne, tak jak i teraz i wcale nie jest powiedziane, że w tej radzie również wypracujemy jakieś rozwiązanie, no powinno być, jak najlepsze.

Radny Tomasz Lewandowski: ale ja się z tym zgadzam, tylko przedyskutujmy to. 

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: dokładnie, poza tym musi być, to rozwiązanie, które będzie wybiegało w przyszłość na kilka lat, nie wiem 10, czy więcej. Nie może być to rozwiązanie, które dzisiaj da nam, jakieś czasowe rozwiązanie, to nie jest rozwiązanie dla mnie. Trzeba rozwiązać problem oświaty na zawsze.

Z-ce Wójta Paweł Goliszek: podzielam zdanie Pana Radnego Tomasza Lewandowskiego i Pana Przewodniczącego Rady, w części podzielam, bo rzeczywiście Pan Wójt jeszcze nie stworzył  takiego dokumentu papierowego, przemyślenia Pan Wójt ma dogłębne i różnorakie i rzeczywiście ma też dużą wiedzę na ten temat, nie mniej jednak takiego dokumentu na ten moment nie ma, ale, to nie znaczy, że to jest niedopełnienie obietnicy Pana Wójta, po prostu jest, to bardzo trudny tema, też nie mamy rzeczywiście takiej wizji na 10, czy 15 lat, a powinien powstać taki dokument, przeanalizowany przez wszystkich Radnych, ale i nie tylko Radnych, przez Dyrektorów, ale to chyba nie jest teraz to miejsce, to nie jest to miejsce tu, ale dodam jeszcze na marginesie, że oczywiście poprzednie Rady Gminy Gostynin, też nie miały żadnego programu, po prostu zamykały szkoły, bo było oczywiste, że trzeba zamknąć szkołę, np. w Leśniewicach uważam, że to była sprawa oczywista, natomiast nie było programu, zamknięto, wyremontowano szkołę w Białem i Skrzanach i zaraz je zamknięto te szkoły, to nie było programu, tylko było zamykanie szkół., ale przecież teraz dyskutujemy o przedszkolach, które mają być utworzone w szkołach. Troszkę mnie dziwi ocena negatywna działań Wójta, przecież Wójt w sumie zrobił dużą sprawę, bo przedłożył Państwu na dzisiejszych obradach dobrą sprawę, prawie 700tys. zł zaokrąglając dotacji na dwa lata, bo nikt nie mówi, że te pieniądze będą, co roku dostarczane tutaj do Urzędu Gminy, tylko konkretnie na dwa lata. Po dwóch latach musimy utrzymać chociaż jedno przedszkole przez rok, tak powiedzieli w Warszawie, musimy jedno utrzymać, prawdopodobnie Rada będzie chciała utrzymać, moim zdaniem, wszystkie 3 przedszkola, bo będzie trudno spojrzeć mieszkańcom w oczy, utworzyliśmy na dwa lata i zamykamy teraz z powrotem. Ponadto poniesiemy, tak jak już Pan Wójt powiedział, pewnie ok 100tys. zł nakładów na dostosowanie tych obiektów, do takich warunków technicznych, żeby można było spokojnie utworzyć te punkty przedszkolne. To jest, moim zdaniem, cały koszt, w ramach tej operacji, później, po dwóch latach możemy pobierać opłaty. Teraz szybko obliczyłem kalkulatorem, że gdybyśmy nic nie musieli dokładać, jako gmina, to trzeba byłoby zażądać 500zł. od rodziców, to jest duża kwota, ale prawdopodobnie to gdzieś w połowie się zamknie. N końcu w uzasadnieniu jest napisane, że jeżeli rada nie podejmie uchwały, to nie będzie punktów przedszkolnych. 

Dyrektor ZSPiG w Solcu Anna Wojciechowska: proszę Państwa z całym szacunkiem, ja wiem, że fundusze są bardzo ważne, że budżet jest bardzo ważny, z całym szacunkiem dla Państwa, którzy się o to martwicie, ale ja też z tej drugiej strony, proszę spojrzeć też na dobro dziecko, rozmawiamy tu cały czas, pyta się nas o wyniki egzaminów i sprawdzianów, ale proszę popatrzeć, jakże one zależą później od tego, jak dziecko przychodzi do szkoły wyedukowane. Dlaczego zastanawiamy się, że poziom nauki w szkołach miejskich jest wyższy. No właśnie dlatego, ale dlatego, że właśnie tutaj do szkoły przychodzą dzieci już z bagażem doświadczeń, przychodzą 2-latki, 3-latki, chodzą już do przedszkola w mieście. I to dziecko przychodzi, już z pewnym bagażem edukacyjnym, z umiejętnościami pewnymi, których nie mają niestety nasze dzieci. Ja powiem tylko od strony rodziców, że jest ogromne zapotrzebowanie na takie oddziały przedszkolne, rodzice wręcz wydzwaniają, pytają, proszą, cieszą się strasznie i ja mam tylko taką nadzieję, że radni dogadają się i zapadnie pozytywna decyzja, za co będziemy strasznie wdzięczni, bo jest ogromna potrzeba. Jesteśmy największą gminą w województwie, w której nie ma tego przedszkola, wszędzie w ościennych mamy takie punkty przedszkolne i liczymy na to, że u nas też to będzie. 

Dyrektor ZSPiG w Emilianowie Marzenna Kozłowska: proszę Państwa, ja tylko dopowiem, jeśli chodzi o te koszty w przyszłości, to tak naprawdę to ten punkt zostanie już zrobiony, ten nakład, o którym tutaj Pan Wójt mówił, około 100tys. zł, na realizację tego projektu na dwa lata środki będą, więc tylko później zostaje zatrudnienie nauczyciela i nic więcej. 

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: ale generalnie, prawie 90% to są płace w projekcie. 

Radny Tomasz Lewandowski: to chodzi o to, że musimy nad tym wszystkim się zastanawiać. 

Komisje pozytywnie zaopiniowały projekt uchwały. 

Uchwała nr 102/XIV/2011 została przyjęta 10 głosami za i 5 wstrzymujących się i stanowi załącznik do protokołu.

Do punktu 8-go.

Przewodniczący Rady Gminy Marek Balcerzak odczytał projekt uchwały w sprawie: zatwierdzenia projektu systemowego pn. „Pomocna dłoń” na przeprowadzenie dodatkowych zajęć dla uczniów klas I-III oraz wyposażenie szkół gminnych. 

Wójt: to jest projekt systemowy, skierowany do wszystkich Szkół Podstawowych na terenie gminy Gostynin. Każda szkoła zapisała sobie zgodnie ze swoimi potrzebami rodzaje zajęć, jakie chce realizować dodatkowo na wyrównywanie szans uczniów, klas I-III. To jest około 30tys. zł na każdą szkołę, cały projekt jest na 241tys. zł. Część jest na wyposażenie, ale znaczna część tych środków jest na realizację dodatkowych zajęć. To są logopedie, to są bardzo różne zajęcia, każda szkoła określiła swoją specyfikę, co potrzebuje, czego oczekuje. 

Komisje pozytywnie zaopiniowały projekt uchwały. Radni do projektu uchwały uwag nie wnieśli.

Uchwała nr 103/XIV/2011 została przyjęta 15 głosami za i stanowi załącznik do protokołu.

Do punktu 9-go.

Przewodniczący Rady Gminy Marek Balcerzak odczytał projekt uchwały w sprawie: przyjęcia Programu Współpracy Gminy Gostynin z organizacjami pozarządowymi oraz innymi podmiotami, o których mowa w art. 3 ust. 3 ustawy o działalności pożytku publicznego i o wolontariacie na rok 2012.

Pani Paulina Toruniewska omówiła projekt uchwały. Program współpracy Gminy Gostynin z organizacjami pozarządowymi ma służyć budowaniu dialogu pomiędzy władzami gminy, pomiędzy samorządami, pomiędzy organizacjami pozarządowymi działającymi na naszym terenie. Tych organizacji jest około 30. W 90% są, to jednostki Ochotniczych Straży Pożarnych, które posiadają KRS, dzięki temu mogą ubiegać się o środki, czy to krajowe, czy unijne. Na różnych polach współpraca się odbywa i na polu kulturalnym i edukacyjnym i sportowym, ochrony promocji zdrowia, działania podejmujemy na rzecz osób niepełnosprawnych itd., w programie jest szereg punktów, wymienionych w zakresie przedmiotowym. Ja jako pełnomocnik Wójta do spraw organizacji pozarządowych, bardzo ściśle współpracuje z organizacjami. Informuję o możliwości ubiegania się o środki, pomagam tworzyć wnioski. Teraz złożyliśmy wniosek dla parafii pw. Przemienienia Pańskiego w Białotarsku, na renowację tego kościoła, także cały czas służymy radą., pomocą i przy ubieganiu się i przy rozliczaniu się z pozyskanych dotacji. Najważniejsza kwestia to, to, że nie dysponujemy wielkim budżetem i nie jesteśmy w stanie, jako gmina organizować konkursów, w których organizacje mogłyby ubiegać się o dotacje, ale to wynika również, z tego, że nie mamy możliwości obostrzenia, mogłyby w tych konkursach aplikować Ośrodki Organizacji z całego kraju, także w miarę możliwości oczywiście pomagamy finansowo naszym organizacjom pozarządowym, ponieważ podejmują liczne inicjatywy lokalne a swoim terenie. Czy są, to organizacja Dnia Dziecka, czy np. Dnia Seniora, czy jakieś Festyny Rodzinne. W ramach możliwości naszych finansowych pomagamy, ale konkursów, ofert nie ogłaszamy i na tym ta współpraca polega. 

Komisja pozytywnie zaopiniowała projekt uchwały. Radni do projektu uchwały uwag nie wnieśli.

Uchwała nr 104/XIV/2011 została przyjęta 14 głosami za (Radny Andrzej Krzewicki opuścił sale posiedzenia) i stanowi załącznik do protokołu.

Do punktu 10-go.

Przewodniczący Rady Gminy Marek Balcerzak odczytał projekt uchwały w sprawie: zmiany statutu Gminnego Centrum Kultury i Tradycji Wsi Gminy Gostynin.

Pani Paulina Toruniewska omówiła projekt uchwały. Zgodnie z Zarządzeniem Nr 2 z dnia 14 stycznia 2011r. Wójta Gminy Gostynin, w Urzędzie Gminy dokonano zmian, w regulaminie organizacyjnym i zlikwidowane zostały dwa stanowiska pracy, samodzielne stanowisko do spraw promocji, turystyki i kultury oraz drugie samodzielne stanowisko do spraw współpracy z organizacjami pozarządowymi. W związku z tymi posunięciami zadania dotyczące promocji, turystyki i kultury oraz współpracy z organizacjami pozarządowymi zostały przeniesione go GCKi TWGG w Białem, w związku z powyższym konieczne było dokonanie zmian w statucie GCK. 

Radny Tomasz Lewandowski: to jest, to co rozmawialiśmy na Komisji Rozwoju, no po prostu, to są wydatki gminne, dotyczące samych wydatków gminnych i przesuwane poza gminę. Czyli to, co Pan Paweł mówił, żebyśmy mieli tego świadomość, później to z dokumentów będzie doskonale wynikało, tylko ja mam takie wrażenie, że powiedzmy rzeczywiście, że z wydatków osobowych gminy zejdzie pewna kwota, no, bo zlikwidowane zostało stanowisko, ale, ktoś robotę musi wykonać, bo po prostu takie stanowisko musi być i jest to przesunięcie zewnętrzne, czyli te wydatki nie poniesie bezpośrednio gmina, a poniesie inny podmiot i można wtedy wykazać, że jest to oszczędność w budżecie. 

Radny Andrzej Krzewicki: finansowe i, tak poniesie.

Wójt: ja już kiedyś o tym mówiłem, dokonaliśmy przesunięć w budżecie 2011r. i wtedy uzasadniałem, to, że te zadania zostały przeniesione i te zadania z budżetu Urzędu zostały przekazane na GCK, a dało to nie tylko pozór, bo Referat Oświaty mamy w gminie. 

Komisja pozytywnie zaopiniowała projekt uchwały. Radni do projektu uchwały uwag nie wnieśli.

Uchwała nr 105/XIV/2011 została przyjęta 15 głosami za (Radny Andrzej Krzewicki wrócił na salę posiedzenia) i stanowi załącznik do protokołu.

Do punktu 11-go.

Przewodniczący Rady Gminy Marek Balcerzak odczytał projekt uchwały w sprawie: obniżenia średniej ceny skupu żyta za okres pierwszych trzech kwartałów 2011r. jako podstawy naliczenia podatku rolnego w 2012r. na obszarze Gminy Gostynin.

Wójt: ja chciałbym zgłosić do niej autopoprawkę, proponuję w § 1 „obniża się średnią cenę skupu żyta za okres pierwszych trzech kwartałów 2011r. określoną w komunikacie Prezesa Głównego Urzędu Statystycznego z dnia 19 października 2011r. na kwotę 74,18zł za 1dt do kwoty 52,00zł za 1dt”. Taką autopoprawkę musiałem złożyć i chciałem, to uzasadnić, na 2011r. Rada uchwalała stawkę, obniżała cenę żyta, ogłoszoną przez Główny Urząd Statystyczny, obniżała z kwoty 37,45 do 32 zł za dt, to jest poziom 14%, czyli taki rząd wielkości został użyty. Ja proponuję, tę kwotę 74,18zł, obniżyć o 30%, do kwoty 52,00zł, dla Państwa informacji, to oczywiście podam, że sąsiednie gminy, najbliższe, mają uchwalone stawiki na poziomie 45zł. Ja proponuję tutaj najwięcej, ale doskonale zdajemy sobie sprawę, że sąsiednie gminy, mają wiele rzeczy bardziej uporządkowanych, niż my, dlatego mogli sobie na to pozwolić. My wiemy doskonale, nawet dzisiaj z dyskusji wyszło od oświaty, ale i wiele innych zadań nas czeka, z czegoś musimy na te zadania czekać na środki. Dlaczego te 52zł, wstępne założenia do projektu budżetu, takiej wielkości kazałem przyjąć, Pani Skarbnik obliczała to jakiej kwoty możemy się spodziewać. Apeluje do Państwa Radnych, przyjmijcie taką stawkę, oczywiście zdecydujecie w głosowaniu, tak jak będziecie uznawali ze swoim sumieniem, ale wtedy, jeżeli obniżycie dalszą część, tę stawkę, to musicie mieć świadomość, że już ten budżet będzie rodził za sobą kolejną dziurę, niedociągnięcie. Były takie zarzuty i ja chcę podkreślić to bardzo, stanowczo, że ja sytuację w rolnictwie znam doskonale, 27 lat pracowałem w wielotowarowym rolnictwie, w gospodarstwie się urodziłem, w gospodarstwie 50-hektarowym pracowałem od najmłodszych lat, jak byłem tylko w stanie coś rodzicom pomóc. Znam doskonale tę sytuację, ale w tej chwili z punktu widzenia Wójta, muszę wyważyć możliwości mieszkańców, a co chcemy w budżecie zrobić, dla tych mieszkańców oczywiście. 

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: ja w tym momencie chciałbym uporządkować, bo zanim odczytałem projekt uchwały, padł wniosek, autopoprawka, więc teraz, w jakiej kolejności, to głosować, bo komisje opiniowały uchwałę innej treści. Zapytam Pana Mecenasa, czy ja mam tę autopoprawkę wstawić do projektu i..

Prawnik Konrad Wypych: moim zdaniem trzeba, głosować, jako każdą poprawkę, projekt już wpłynął w takiej treści, w momencie już rozpoczęcia obrad, po prostu zgłaszane są poprawki, ale trzeba je głosować, jako oddzielne, mimo że poprawka wychodzi od podmiotu składającego wniosek. 

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: wobec tego ja przedstawię, jeżeli tak się do tego odniósł Pan Prawnik, to ja przedstawię, że pierwotna propozycja § 1 „obniża się średnią cenę skupu żyta za okres pierwszych trzech kwartałów 2011r. określoną w komunikacie Prezesa Głównego Urzędu Statystycznego z dnia 19 października 2011r. na kwotę 74,18zł za 1dt do kwoty 60,00zł za 1dt”. Mamy dzisiaj kolejny wniosek Pana Wójta, żeby kwota ta wynosiła 52zł. I w tym momencie poproszę Przewodniczących, zanim przejdziemy do dyskusji, poproszę Przewodniczących komisji, które zajmowały się tym projektem o przedstawienie opinii. 

Przewodnicząca Komisji Budżetu i Finansów Ewa Michalska odczytała wniosek: „Komisja wnioskuje, aby w uchwale w sprawie: obniżenia średniej ceny skupu żyta za okres pierwszych trzech kwartałów 2011r. jako podstawy naliczenia podatku rolnego w 2012r. na obszarze Gminy Gostynin, w § 1, obniżyć kwotę proponowaną przez Pana Wójta z kwoty 60,00zł za 1dt do kwoty 40,00zł za 1dt.” - i ten wniosek komisji po zmianach, komisja zaopiniowała pozytywnie.

Przewodniczący Komisji Rozwoju Piotr Piotrowski odczytał wniosek: „Komisja wnioskuje, aby w uchwale w sprawie: obniżenia średniej ceny skupu żyta za okres pierwszych trzech kwartałów 2011r. jako podstawy naliczenia podatku rolnego w 2012r. na obszarze Gminy Gostynin, w § 1, obniżyć kwotę proponowaną przez Pana Wójta z kwoty 60,00zł za 1dt do kwoty 40,00zł za 1dt.” - i ten wniosek komisja zaopiniowała pozytywnie. 

Skarbnik Gminy Partycja Rosa: chciałam dodać, że uchwalając maksymalne stawiki, proponowane przez Ministra Finansów, czy też z obwieszczeń, tracimy w stosunku do tych proponowanych przez Pana Wójta, już prawie 879.719,78zł, obniżając propozycję Pana Wójta do kwoty proponowanej przez Państwa, tracimy już ponad 179.324,81zł, co łącznie daje w stosunku do maksymalnych stawek niewykorzystanie potencjalnych dochodów naszej gminy w kwocie 1.067.025,78zł. Należy zauważyć, że dochody z tytułu podatku stanowią wzrost dochodów własnych, czyli, w tym przypadku z podatku rolnego, jest niezbędne do realizacji zadań mających na celu zaspokajanie zbiorowych potrzeb społeczności lokalnej gminy Gostynin. Biorąc pod uwagę powyższe, czyli nadmierna, dobrowolna rezygnacja gminy z dochodów podatkowych, polegająca na niepełnym wykorzystaniu z tych potencjału dochodowych na skutek uchwalenia stawek podatkowych w wysokości znacząco niższej od stawki maksymalnej nie sprzyja właściwej realizacji zasady samodzielności gminy.

Z-ca Wójta Paweł Goliszek: chciałbym na poparcie, tego co Pan Wójt, mówił, że te 52zł, to jest taka Pana Wójta zdaniem i moim również, dobra stawka. W projekcie budżetu, którego dzisiaj Państwo nie rozpatrują, ale który już Państwo otrzymaliście do analizy, jest taka stawka uwzględniona, 130zł od ha podatku rolnego. Jeśli Państwo będą chcieli obniżyć tę stawkę, wówczas projekt budżetu będzie musiał być zmieniony pod inwestycje. My nie chcemy tych pieniędzy na płace, na co mamy poparcie, Pani Skarbnik mi tu wyliczyła, tylko właśnie na inwestycje, bo inwestycje w gminie Gostynin są potrzebne, aczkolwiek, rzeczywiście Pan Wójt deklarował, że jego priorytetem są drogi i nadal są drogi, natomiast te inwestycje, które zaproponował Pan Wójt, w projekcie budżetu są, w tym momencie jeszcze ważniejsze niż drogi, na ten przyszły rok. Bo od następnego roku będzie Pan Wójt bardziej próbował wydatkować pieniądze na drogi. Na poparcie, że nie chcemy tych pieniędzy na przejedzenie, czyli na płace podam, że w 2009 roku Gmina Gostynin wydała na utrzymanie Urzędu, wynagrodzenia pracowników, nieutrzymanie Urzędu, samego wynagrodzenia pracowników Urzędu, łącznie ze składkami ZUS, to jest kwota 2.115tys. zł, w 2010 roku, gmina wydała na ten cel 2.223tys. zł, czyli więcej, niż w poprzednim roku, na 2011 rok była planowana kwota 2.347tys. zł, ta kwota będzie za mała ze względu na odprawy poprzedniego Pana Wójta i urlopy, ale nie tylko Wójta, różnych innych pracowników, których Pan Wójt zwolnił i ustawowo się należą takie odszkodowania, potrzeba będzie 2.413tys. zł, a my proponujemy na następny rok 2012, kwotę 2.064tys. zł, czyli niższą niż w roku 2009, uwzględniając nawet, to co Pan Radny Lewandowski, zresztą nie tylko Pan Radny Lewandowski, mówił, że część wydatków na płace pracowników przeszła do GCK. To nie są takie kwoty, to są znacząco niższe kwoty, nawet nie wiem ile w tej chwili, ale zakładam, że 40tys. zł, to jest minimum, więc Pan Wójt czyni gest, że chce od Państwa poparcia dla tej stawki 52zł, czyli trochę wyższej niż w sąsiednich gminach, ale też daje coś od siebie po prostu, budżet na płace pracowników niższy niż 3 lata wstecz. 

Wójt: nie wyobrażam sobie, żebyśmy mieli stawkę niższą niż sąsiednie gminy, które, tak jak podkreśliłem, to na samym wstępie, trochę mają uporządkowanych rzeczy i ich stać na to. 

Przewodniczący Radny Gminy Gostynin Marek Balcerzak: w tym momencie proponuje się jak, gdyby koszty, nie wiem, mówi się o inwestycjach, bo tak jest najłatwiej wpłynąć na emocje, ale te pieniądze pozyskać z jednego źródła, jak gdyby od rolników. Ja teraz nie rozumiem, dlaczego nie potraktowano wszystkich grup w podobny sposób? Bo w tym momencie, nawet jeżeli jest propozycja 52zł, czyli ta, która padła dzisiaj, która jest niższa od 60zł, to i tak jest podwyżka realna podatku w stosunku do roku ubiegłego o 62,5%, jest to podwyżka bardzo duża. Nie wiem czy dochody rolników w tym roku rzeczywiście wzrosły, ja nie jestem rolnikiem, ja mieszkam na wsi, spotykam się z rolnikami i podglądam i widzę, że rolnictwo kuleje bardzo i, że te dochody nie wzrosły i dlatego ja z tym do końca zgodzić się nie mogę, jeszcze podam taki przykład jeden, że my podobny temat już żeśmy przerabiali w latach ubiegłych, gdzie również, powiem szczerze, że dla mnie ustalenie ceny podatku rolnego od ceny żyta, jest pewnym nieporozumieniem, bo cen ta kształtuje się w zależności od ilości plonów, jeżeli nie ma plonu, jest cena wysoka, ale rolnik tego zboża nie ma, więc dochody jego nie wzrastają. My podobny temat żeśmy omawiali już w latach ubiegłych, np. w roku 2008 już cena podana przez GUS była niewiele niższa od ceny obecnej, bo wynosiła 58,29zł, wtedy po dyskusji Rady, ustaliliśmy cenę na 37zł, czyli też znacząco obniżyliśmy.   Podobnie było w roku 2009, gdzie cena podana przez GUS wynosiła 55,80zł, Rada ustaliła cenę na  35,40zł, ja nie chcę się wypowiadać, czy ta kwot 40zł, czy ta kwota 52zł, dla mnie kwota 52zł, jest to kwota jeszcze za dużo, w tym momencie, tym bardziej, że tak jak mówię, w innych podatkach również, żeśmy obniżyli i wcale nie mało. 

Radna Elżbieta Tyszkiewicz: jak też nie jestem rolnikiem i nie byłam, też mieszkam na wsi i też obserwuje, co się wokół mnie dzieję, ale uważam, że my, jako Radni chcemy, każdy ma swoje życzenie, które jest ujęte w budżecie, chcemy drogi, jeżeli będziemy tak robić i podchodzić, to ja myślę, że z tego nie zyskamy nic, ponieważ jakiś ubytek tych środków będzie, jeżeli nie zdecydujemy się na taką stawkę, jaką proponuje Pan Wójt. 

Radna Ewa Michalska: komisja budżetu oprócz tego, że przygotowała ten wniosek, zaopiniowała, nie była też jednogłośna, jeśli chodzi o tę kwotę 40zł, obniżenia z 60zł do 40zł, bo jeszcze był wniosek 50zł, który nie przeszedł, ale proszę Państwa, chciałam powiedzieć, tak, że nasza gmina znalazła się w specyficznym dosyć okresie. 2010r., był bardzo, dla 40% powierzchni naszej gminy, to były podtopienia i te podtopienia spowodowały, że w 2011r., część rolników na tych terenach też nie w pełni mogła obsiać, a poza tym, duże zastoiska wodne powodują, sporą degradacje gleby, poza tym mieliśmy fale przymrozków wiosennych, też, dzisiaj mieliśmy tylko wspomnienie o tym, że niewielka grupa, bo tylko 13, Pan z GOPS-u nam o tym nie powiedział, ale ja wiem, że to była niewielka grupa, która się zakwalifikował do tego, bo przymrozki wystąpiły praktycznie na dużym obszarze na terenie naszej gminy, niewielka część z tego dostała dofinansowanie, dlatego myślę, że podejmowanie i przyjmowanie dużej stawki takiej, ja rozumiem tutaj, specyficzna sytuacja, tylko to też trzeba powiedzieć, że gmina jest rolniczo - turystyczna. Na pewno rolnicy chcą, żeby tymi drogami dojechać, tylko myślę, że nie przekładajmy tutaj wszystko na rolników. My musimy też rozważyć to. Wszystko się zgadza, ja jestem Przewodniczącą Komisji Budżetu, rozumiem, że pewne rzeczy, ale jeżeli mogę złożyć wniosek, to zostawmy, obniżmy, tę kwotę do takiej, jaka jest w ościennych gminach, czyli do 45zł.  

Radny Ryszard Kowalczyk: trzeba zapłacić, żeby coś mieć, ale może 52zł, byłoby zbyt wysoką stawką, więc znajdźmy tu drogę do połowy, j to szybko podzieliłem, zróbmy 46zł. 

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: jeżeli Pan podtrzymuje ten wniosek, będziemy go głosować. 

Radny Ryszard Kowalczyk: ja nie wnioskuję, tylko to przemyślmy. 

Radny Tomasz Lewandowski: wniosek jest jedyny Radnej Ewy Michalskiej 45zł. 

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: wniosek jest dzisiaj z sesji 45zł, plus z komisji dwa na kwotę 40zł.

Radny Ryszard Kowalczyk: ale żebyśmy się dobrze zrozumieli, chciałbym od gminy i drogę, światło, ścieżkę, sale, wodę, no, ale z drugiej strony jako rolnik, najchętniej to nie płaciłbym podatku. Tu trzeba stanąć pośrodku, żeby było dobrze i dla rolnika, ale znowu, żeby gmina nie była dziadem. Trzeba się tu jakoś znaleźć pomiędzy tym, ja tu się wstrzymuję, bo nie wiem nawet co zrobić. 

Radny Andrzej Krzewicki: wiecie Państwo, my, jako Radni nie powinniśmy też patrzeć przez pryzmat swój, bo ja mam gospodarstwo, bo ja mam działkę letniskową i mam możliwość ustalania podatków, nie powinniśmy również patrzeć, bo ja jak mogę ustalić, to mogę mniej, bo mam samochód ciężarowy, to dlaczego mam ustalić 3tys. zł, a może 2tys. zł ustalimy. Ja tu bym zaproponował Radnym, żeby spojrzeli na to ogólne, jako Radni, nie tylko potrzeby rolników, nie tylko potrzeby letników, wszystkich, a wydatków naprawdę mamy potężną ilość. Jeżeli Pan Wójt, tu zrealizował budżet, przyjął założenia 52zł, to na pewno do tego przyłożył się dość dokładnie, żeby ten budżet spiąć, jeżeli ja tu słyszę o kwotach, że my obniżając, tam ileś, tracimy około 1mln. zł, także bardzo dużo tu tracimy, część tych pieniędzy później tracimy na subwencjach wyrównawczych, bo tu nie wzięliśmy, tam też nam ktoś zabrał w Ministerstwie Finansów, ja bym tutaj, moim zdaniem poparłbym propozycję Pana Wójta, skoro mamy takie potężne potrzeby i zapotrzebowania w tym roku, jak budowa kilku oczyszczalni, przebudowa i stacji uzdatniania wody, właśnie ci, co będą najwięcej płacić tego podatku w Sierakowie, ale też 2mln. zł w budżecie jest przygotowane dla nich, żeby wodę mieli dla tego swojego drobi i innego inwentarzu, też z tych pieniędzy na to pójdzie. 

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: jeżeli mogę się odnieść, szczególnie tutaj Pan Andrzej, już na komisjach i dzisiaj wprowadza w błąd Radnych, ja chcę, to wyjaśnić raz na zawsze, żeby po prostu nie było niedomówień, często jesteśmy faszerowani informacjami nieprawdziwymi, nie wiem czy celowo, ja prawdopodobnie myślę, że Pan Andrzej nie wie, o czym mówi, dlatego takie informacje podje, ja mówię w tym momencie. Ja chce tutaj Państwu Radnym powiedzieć, że subwencja nawet w 1zł nie zmieni się, jeżeli obniżymy stawki podatków, dlatego, że  skala subwencji jest liczona i, tak od maksymalnych stawek, skala subwencji zależy tylko od współczynnika G, jeżeli ktoś chciałby sobie przeczytać, radziłbym nawet zajrzeć do ustawy, mówi o tym ustawa o dochodach jednostek samorządu terytorialnego, gdzie subwencja składa się z części wyrównawczej, równoważącej i części oświatowej, część wyrównawcza składa się z części podstawowej i uzupełniającej. Podstawowa zależy tylko od współczynnika G, natomiast uzupełniająca zależy, od średniej gęstości zaludnienia gminy. Ja chcę, żeby po prostu wszystko było jasne. 

Radna Marzena Staniszewska: ale Pnie Przewodniczący bardzo chciałam Panu podziękować z to, bo Pan mnie wyprzedził, o subwencji to chciałam już wcześniej powiedzieć, ale Pan, całej Radzie przekazał całą informację, dziękuję za to. 

Skarbnik Gminy Patrycja Rosa: mam przed sobą załącznik Ministra Finansów, który informuje nas o kwotach przydzielonych subwencji, a również o kalkulacji tych kwot i tu m. in. w przypadku kalkulacji kwoty części równoważącej subwencji ogólnej na 2012 rok, brana jest pod uwagę suma dochodów gminy z tytułu udziałów podatku dochodowego od osób fizycznych, podatku rolnego, leśnego za 2010r. Także pośrednio wpływ również mają wpływy z tytułu podatków. 

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: część równoważąca jest 10 razy mniejsza od części wyrównawczej, przy czym 50-75% jest związana z dodatkami mieszkaniowymi, to jeżeli mówimy o tej części równoważącej, to jest kwota taka, że w porównaniu z poprzednią nie ma o czym mówić. 

Z-ca Wójta Paweł Goliszek: ale część 1zł, bo Pan mówił, że nawet 1zł.  

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: ja mówiłem o części wyrównawczej, o tej, która stanowi trzon subwencji, poza częścią oświatową, bo ta jest największa, ale ta generalnie nie zależy w ogóle. Jeżeli już mówimy o tym, o gminie naszej, to jeszcze powiem jedną rzecz, więc wcale nie jesteśmy gminą biedną, jeżeli ustalamy podatki na takim poziomie, jak ja mówiłem, a współczynnik G podany był za rok 2010, gdzie cenę wtedy ustaliliśmy na 30zł, ja mówię tylko o podatku rolnym, to współczynnik G, dla naszej gminy wyniósł 684,93, dla porównania podam gminy naszego powiatu, jeżeli chodzi o Pacynę, tj. 489, Sanniki 578, Szczawin Kościelny 490. Czyli nasza gmina z tych czterech gmin jest gminą najbogatszą. 

Radny Tomasz Lewandowski: Panie Przewodniczący, ale czasami bardziej się opłaci być gminą biedniejszą, niż bogatszą, bo się więcej dostanie.  

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: dokładnie, zgadza się, bo jeśli mielibyśmy przekroczyć 1zł, to wtedy lepiej podatku nie brać, a więcej dostać. Kończąc, podały różne propozycję, ja myślę, żeby ułatwić, to powiem, że generalnie, chociaż popierałem wniosek na komisji, ale dzisiaj poprę wniosek Radnej Ewy Michalskiej w treści 45zł, tak, jak w sąsiednich gminach, uważam, że to będzie najlepsza decyzja.

Radny Tomasz Lewandowski: mamy nadzieję Panie Wójcie, że to jest rzeczywiście tak.

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: że to nie były propozycje, bo Rada Miasta jeszcze nie ma, ale raczej do Rady Miasta się nie odnosiliśmy, bo Rada Miasta ustala dużo wyższe, bo oni rolników, tak naprawdę to nie mają, to nie ma co porównywać Rady Miasta. 

Radna Ewa Michalska: ale są gminy, które mają niżej niż 45zł, le oni mają inne subwencje. 

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: tak mają, ja też znalazłem.

Wójt: Nowy Duninów ma 35, ale ile ma użytków rolnych. 

Z-ca Wójta Paweł Goliszek: Stara Biała też ma 35zł, ale jakie ma podatki z tego, także też nie można porównywać. 

Radny Tomasz Lewandowski: a tu z ościennych, to która ma 45zł?

Wójt: Baruchowo.

Radny Szymon Szczypawka: a Szczawin? Wiemy, ile ma Szczawin?

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: ja nie dotarłem, czy była uchwała już, czy była sesja?

Wójt: Szczawin 45zł, Pacyna 45zł, Gąbin nie wiem czy ma uchwalone.

Radna Ewa Michalska: ma 50zł. 

Z-ca Wójta Paweł Goliszek: a co z wnioskiem Pana Wójta? Pan Wójt złożył wniosek.

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: za chwilę zaczniemy głosowanie, tylko zastanowię się, w jakiej kolejności. W jakiej kolejności, to głosować, wszystkie te wnioski są jak, gdyby wykluczające się. Jeżeli dostanie akceptację jeden wniosek, tylko ja teraz nie chcę zdecydować, który wniosek powinienem przegłosować jako pierwszy. 

Radny Leszek Woźniak: pierwszy wniosek komisji. 

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: ja zawsze byłem tego zdania, nawet jak jeszcze nie byłem Przewodniczącym, żeby na końcu głosować projekt uchwały. Najpierw głosuje się poprawki, więc jeżeli bym przyjął, że to jest autopoprawka do projektu uchwały.

Z-ca Wójta Paweł Goliszek: ale to jeszcze nie jest projekt uchwały, projekt uchwały Wójta jest 60zł. Pan Wójt chce zmienić ten projekt.

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: ja poproszę osobę obiektywną, w jakiej kolejności mam te poprawki głosować?

Radny Tomasz Lewandowski: wszyscy już wiemy, jak będziemy głosować, głosuj od 45zł i będzie dobrze. 

Prawnik Konrad Wypych: poprawkę najdalej idącej.

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: zaczniemy od stawki najniższej, więc dobrze nie będziemy się zastanawiać i, tak ja decyduje, w jakiej kolejności będziemy głosować. Zaczynamy głosować od stawki najniższej, czyli od wniosku z komisji, czyli 40zł. 

Wniosek: „Komisja wnioskuje, aby w uchwale w sprawie: obniżenia średniej ceny skupu żyta za okres pierwszych trzech kwartałów 2011r. jako podstawy naliczenia podatku rolnego w 2012r. na obszarze Gminy Gostynin, w § 1, obniżyć kwotę proponowaną przez Pana Wójta z kwoty 60,00zł za 1dt do kwoty 40,00zł za 1dt.”

Radni wniosek odrzucili 0 głosami za, 12 przeciw i 3 wstrzymującymi się. 

Wniosek Radnej Ewy Michalskiej „obniżmy, tę kwotę do takiej, jaka jest w ościennych gminach, czyli do 45zł”. 

Radni wniosek przyjęli 8 głosami za, 5 przeciw i 2 wstrzymującymi się.

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: wniosek został poparty większością głosów, w związku z tym pozostałych wniosków nie głosujemy. 

Komisje pozytywnie zaopiniowały projekt uchwały po zmianach. Radni do projektu uchwały uwag nie wnieśli.

Uchwała nr 106/XIV/2011 została przyjęta 9 głosami za i 6 przeciw, i stanowi załącznik do protokołu.

Do punktu 12-go.

Przewodniczący Rady Gminy Marek Balcerzak odczytał projekt uchwały w sprawie: wysokości stawek podatku od nieruchomości obowiązujących na terenie Gminy Gostynin oraz zwolnień w tym podatku na 2012 rok.

Komisje pozytywnie zaopiniowały projekt uchwały. Radni do projektu uchwały uwag nie wnieśli.

Uchwała nr 107/XIV/2011 została przyjęta 14 głosami za (Radny Tomasz Lewandowski opuścił salę posiedzenia) i stanowi załącznik do protokołu.

Do punktu 13-go.

Przewodniczący Rady Gminy Marek Balcerzak odczytał informację w sprawie: średniej ceny sprzedaży drewna dla celów wymiaru podatku leśnego. 

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: informacja ta została przedstawiona przez Pana Wójta. Ja jeszcze zapytam w roli wyjaśnienia, bo zawsze podejmowaliśmy uchwałę? Było to wyjaśnione na komisjach, może tylko w jednym zdaniu, dlaczego nie ma uchwały, tylko informacja.

Wójt: dlatego, że jest to maksymalna stawka, cena ogłoszona przez Prezesa GUS w maksymalnej wysokości, zastosowano do obliczenia wymiaru podatku leśnego, dlatego nie wymaga ona podjęcia uchwały, tylko informację, że przyjmujemy, tę maksymalną stawkę. Gdybyśmy mieli obniżać, to wtedy musiałaby być uchwała. 

Komisje pozytywnie zaopiniowały informację. Radni do informacji uwag nie wnieśli.

Informacja została przyjęta 14 głosami za (Radny Tomasz Lewandowski opuścił salę posiedzenia) i stanowi załącznik do protokołu.

Do punktu 14-go.

Przewodniczący Rady Gminy Marek Balcerzak odczytał projekt uchwały w sprawie: ustalenia wysokości opłaty targowej na rok 2012. 

Komisje pozytywnie zaopiniowały projekt uchwały. Radni do projektu uchwały uwag nie wnieśli.

Uchwała nr 108/XIV/2011 została przyjęta 13 głosami za (Radny Tomasz Lewandowski i Radny Ryszard Kowalczyk opuścili salę posiedzenia) i stanowi załącznik do protokołu.

Do punktu 15-go.

Przewodniczący Rady Gminy Marek Balcerzak odczytał projekt uchwały w sprawie: określenia wysokości stawek podatku od środków transportowych na 2012 rok oraz zwolnień przedmiotowych od tego podatku.

Wójt: ja tylko nadmienię, że są to wysokości stawek, obowiązujące w tym roku.

Komisje pozytywnie zaopiniowały projekt uchwały. Radni do projektu uchwały uwag nie wnieśli.

Uchwała nr 109/XIV/2011 została przyjęta 13 głosami za (Radny Tomasz Lewandowski i Radny Ryszard Kowalczyk opuścili salę posiedzenia) i stanowi załącznik do protokołu.

Do punktu 16-go.

Przewodniczący Rady Gminy Marek Balcerzak odczytał projekt uchwały w sprawie: ustalenia wzorów formularzy informacji i deklaracji dla celów podatkowych. 

Skarbnik Gminy Patrycja Rosa: w wyniku wejścia w życie z dniem 1 września 2011r. ustawy z dnia 29 lipca 2011r. o zasadach i identyfikacji podatników i płatników oraz niektórych innych ustaw, należy zmienić podjęte wcześniej uchwały w sprawie: ustalenia wzorów formularzy informacji i deklaracji podatkowych. Zgodnie z art. 11 w/w ustawy podatnicy są zobowiązani podawać identyfikator podatkowy na dokumentach związanych z wykonywaniem zobowiązań podatkowych oraz niepodatkowych należności budżetowych, do których poboru są obowiązane organy podatkowe lub celne. Sprawy dotyczące zobowiązań podatkowych oraz niepodatkowych w należnościach budżetowych, podatnicy mają obowiązek podawać identyfikator podatkowy na żądanie m. in. organów administracji rządowych i samorządowych. Czyli główną zmianą dokonaną tutaj jest nr identyfikator podatkowy, do tej pory podatnicy zobowiązani byli podawać nr PESEL i NIP, w tej chwili nr PESEL będą podawali podatnicy w przypadku podatników będących osobami fizycznymi objętych rejestrem PESEL nieprowadzących działalności gospodarczej lub niebędących zarejestrowanymi podatnikami w podatku od towarów i usług, natomiast nr NIP, w przypadku pozostałych podmiotów podlegających obowiązkowi ewidencyjnemu.  

Komisja pozytywnie zaopiniowała projekt uchwały. Radni do projektu uchwały uwag nie wnieśli.

Uchwała nr 110/XIV/2011 została przyjęta 13 głosami za (Radny Tomasz Lewandowski i Radny Ryszard Kowalczyk opuścili salę posiedzenia) i stanowi załącznik do protokołu.

Do punktu 17-go.

Przewodniczący Rady Gminy Marek Balcerzak odczytał projekt uchwały zmieniającej Uchwałę Budżetową Gminy Gostynin na 2011 rok.

Skarbnik Gminy Patrycja Rosa omówiła projekt uchwały i odczytała uzasadnienie do uchwały. 

Komisja pozytywnie zaopiniowała projekt uchwały. Radni do projektu uchwały uwag nie wnieśli.

Uchwała nr 111/XIV/2011 została przyjęta 13 głosami za (Radny Ryszard Kowalczyk powrócił na salę posiedzenia, a Radny Tomasz Lewandowski i Radny Andrzej Krzewicki opuścił salę posiedzenia) i stanowi załącznik do protokołu. 

Do punktu 18-go.

Przewodniczący Rady Gminy Marek Balcerzak odczytał projekt uchwały w sprawie: uzupełnienia składu osobowego stałej komisji Rady Gminy Gostynin.

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: w związku z tym, że wpłynął wniosek Radnej Pani Marzeny Staniszewskiej, złożyła chęć uczestniczenia, czy bycia członkiem Komisji Budżetu i Finansów, w związku z tym przygotowaliśmy uchwałę w sprawie: uzupełnienia składu osobowego stałej komisji Rady Gminy Gostynin. Ja tylko powiem, że Radna obecnie jest członkiem dwóch komisji stałych, zgodnie ze statutem może być członkiem do trzech komisji stałych, dlatego zgodnie z prawem, ta uchwała została przygotowana. 

Radna Elżbieta Tyszkiewicz: może Pani Przewodnicząca Komisji chciałby powiedzieć, czy istnieje taka potrzeba.

Radna Ewa Michalska: tak jak każdy z nas Radny, może uczestniczyć w trzech komisjach, ale na każde komisje może przychodzić oczywiście, może pracować w tych komisjach, może dostawać materiały z Biura Rady, tylko po prostu kwestia jest głosowania i stawiania wniosków, ale nikt nie zabroni, każdemu z nas, ja również chodzę na inną komisję, Komisje Ładu i Porządku, też może każdy z nas Rady uczestniczyć. Ja myślę, że skład osobowy, 10 osób, jest duży w Komisji Budżetu, wystarczający. 

Radna Marzena Staniszewska: może powiem, dlaczego, no niestety, akurat jedna mi ubyła ta komisja, i tak powiem szczerze, były zamieszania przez, to że uczestniczyłam w Komisji Rewizyjnej i do Budżetu miałam problem, bo problem był na początku, ale nie będziemy wracać do przeszłości, bo po co, więc uważam, że jeśli przyjeżdżam na Komisję Budżetu, bez sensu jest przyjeżdżanie ponownie, żebym tracił sobie pieniądze na paliwo, bo nie jestem taka bogata, żebym wyrzucała sobie pieniądze w błoto, a jeśli jest taka okazja, że już nie uczestniczę w Komisji Rewizyjnej, więc zaproponowałam sama, bo chciałabym w niej uczestniczyć, ponieważ pewne decyzje i ważne decyzje Komisji Budżetu, przede wszystkim też chciałbym uczestniczyć do końca i  podejmować decyzje, jak inni Radni. I dlatego ta moja propozycja.

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: ja chciałbym podać, że wszyscy niemalże Radni uczęszczają w trzech komisjach i w sumie im nikt nie zabraniał, żadnemu Radnemu uczestniczenia w trzech komisjach, chociażby z powodu liczebności, żaden argument nigdy nie był podnoszony. Ja uważam, że każdy ma takie prawo i nie powinniśmy tego prawa odmawiać. 

Radna Marzena Staniszewska: ja jeszcze chciałam dodać jedno słowo, ponieważ, to nie jest drodzy Radni, przecież to nie jest moja inwestycja, ja rozumiem, gdyby to była moja inwestycja, to owszem byłoby wszystko na nie, to nie jest inwestycja, to jest szczegół, to jest człowiek. Ale każdy ma swoje zdanie. 

Uchwała nr 112/XIV/2011 została przyjęta 9 głosami za i 4 wstrzymujące się (Radny Tomasz Lewandowski i Radny Andrzej Krzewicki opuścił salę posiedzenia) i stanowi załącznik do protokołu.

Radna Marzena Staniszewska: ja chciałam podziękować radnym, za dobrą chęć, żebym po prostu uczestniczyła w Komisji Budżetu. 

Do punktu 19-go.

Informacja Przewodniczących komisji o realizacji wniosków komisji. 

Komisja Zdrowia Pomocy Społecznej Oświaty Kultury i Spraw Mieszkaniowych: 

wniosków nie wypracowała.

Komisja Budżetu i Finansów: 

„Komisja wnioskuje, aby w uchwale w sprawie: obniżenia średniej ceny skupu żyta za okres pierwszych trzech kwartałów 2011r. jako podstawy naliczenia podatku rolnego w 2012r. na obszarze Gminy Gostynin, w § 1, obniżyć kwotę proponowaną przez Pana Wójta z kwoty 60,00zł za 1dt do kwoty 40,00zł za 1dt.”

Komisja Rozwoju Gospodarczego Rolnictwa Leśnictwa i Ochrony Środowiska: 

„Komisja wnioskuje, aby w uchwale w sprawie: obniżenia średniej ceny skupu żyta za okres pierwszych trzech kwartałów 2011r. jako podstawy naliczenia podatku rolnego w 2012r. na obszarze Gminy Gostynin, w § 1, obniżyć kwotę proponowaną przez Pana Wójta z kwoty 60,00zł za 1dt do kwoty 40,00zł za 1dt.”

Komisja Porządku Publicznego, Spraw Obywatelskich i Ochrony Przeciwpożarowej: 

„Komisja po zapoznaniu się z zakresem rozbudowy strażnicy OSP w Leśniewicach i związanymi z tym dużymi wydatkami około 1 miliona zł stwierdza, że Urzędu Gminy nie stać na wyasygnowanie z Budżetu tak dużej kwoty pieniędzy, jak również nie widzi celowości rozbudowy istniejącej już świetlicy”.

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: ja myślę, że ten wniosek będzie dość istotny, ponieważ będę chciał w sprawach różnych odczytać pismo jeszcze, a przynajmniej skrócić, to pismo, prośbę będę miał, żeby Rada się ustosunkowała jeszcze do tego samego, do pisma i wniosku komisji, żeby mógł Pan Wójt odpowiedzieć na te pisma. 

Komisja Rewizyjna: wniosków nie wypracowała.

Komisja Statutowa: 

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: na początku, naszej Rady, był taki wniosek, który powołał jak, gdyby Komisję Statutową, uchwał była później za tym przyjęta, aby podzielić Komisję Oświaty na dwie różne komisje. My, żeśmy dyskutowali o tym wcześniej, ale ostatni, szczególnie i sama komisja w składzie Przewodniczących, tak jak był powołany, czyli w skład tej komisji wchodzili Przewodniczący głównie Komisji. 

„Komisja wnioskuje do Rady Gminy Gostynin, aby Rada Gminy Gostynin wycofała wniosek przyjęty na IV Sesji Rady Gminy Gostynin w dniu 27 stycznia 2011r., pn.”Komisja wnioskuje, aby utworzyć odrębną stałą Komisję Zdrowia, Pomocy Społecznej i Spraw Mieszkaniowych, a ta obecna Komisja zostaje tylko w zakresie Oświaty i Kultury”.

My, jako Komisja, żeśmy analizowali roczną pracę Komisji Oświaty i zgodnie, żeśmy stwierdzili, że po prostu Komisja w zupełności daje sobie radę, tym bardziej, że spraw związanych z pomocą społeczną w tym roku nie było dużo. Były, ale zakres ich był dość mały. Powiem szczerze, że z mojej perspektywy nawet było, tak, że komisja w jednym miesiącu się nie zebrała w ogóle, więc aż takiego nawału pracy nie było, natomiast rozdzielanie komisji powoduje pewne komplikacje, nawet może pociągnąć za sobą natury finansowej, dla budżetu gminy, nie byłyby to wielkie środki, ale też mogłyby takie być. 

Uzasadnienie: Komisja po przeanalizowaniu rocznej pracy Komisji Zdrowia, Pomocy Społecznej i Spraw Mieszkaniowych stwierdza, że bardzo dobrze realizuje ona przyjęty plan pracy i nie ma potrzeby dzielenia jej na dwie odrębne komisje. W szczególnych przypadkach może powoływać w ramach swojego składu zespoły robocze i zlecać mu wykonanie określonych czynności.

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: chciałbym, żeby dzisiaj ten wniosek został przegłosowany, bo od tego będzie zależało, czy Komisja powołana, będzie pracowała nad zmianą statutu, z powołaniem tej komisji, czy rzeczywiście odstąpi. Także chciałbym to przegłosować, ale zanim to nastąpi, chciałbym o opinię, jeżeli chciałby ktoś, coś wnieść do tego wniosku.

Radny Leszek Woźniak: bardzo dobry wniosek, po co rozdzielać tę komisję. 

Radni przegłosowali wniosek 13 głosami za (Radny Tomasz Lewandowski i Radny Andrzej Krzewicki opuścił salę posiedzenia).

Do punktu 20-go.

Odpowiedzi na interpelacje i zapytania radnych.

Odpowiedzi na interpelację Radnego Cezarego Kołodziejskiego udzielił Z-ca Wójta Gminy Paweł Goliszek:

W zasadzie złożył tylko podziękowania. Cieszę się, że Pan to zgłasza i zauważa, bo rzeczywiście nie było z tym łatwo, ale to nie jest tylko zasługa Pana Wójta, czy moja, ale też jest refleksja Pana Jacka Liziniewicza, i już wszystko jest w porządku i myślę, że tak dalej będziemy sobie współpracować, bo jeden drugiemu nie będzie przeszkadzał, bo rzeczywiście oni czasami muszą po naszej drodze przejechać, ale niech naprawią. 

Odpowiedzi na interpelację Radnej Ewy Michalskiej udzielił Z-ca Wójta Gminy Paweł Goliszek:

Wiata na Wrzącej została zabrana i co dalej? Rzeczywiście wiata została zdemontowana, w związku z remontem tej drogi, stan techniczny tej starej wiaty jest, ona się nie nadaje do użytku, będziemy musieli kupić.

Radna Ewa Michalska: ja myślę, że ona podczas rozbiórki na pewno jeszcze została uszkodzona, ale tak, jak ona stała była w dobrym stanie. Gmina na to dała środki, to była wiata, która stała bodajże 4 lata. Tam były różne dewastacje, ale ona w ostatnim czasie była w dobrym stanie, nie można powiedzieć, że ona była w zupełnie złym stanie, bo są wiaty przystankowe w gorszym stanie. Ja rozumiem, że do tej drogi wojewódzkiej ona teraz nie pasuje, ale po prostu jej nie ma.

Z-ca Wójta Paweł Goliszek: w nowym budżecie prawdopodobnie Pan Wójt pozwoli, mam nadzieję, żebyśmy kupili.

Radna Ewa Michalska: ale ta można jeszcze gdzieś wykorzystać. 

Z-ca Wójta Paweł Goliszek: tę wykorzystamy oczywiście w gorsze miejsce, w takie mniej widoczne. Sąsiedzi nie mają wiaty w ogóle, a ta wiata może stać, gdzieś tam, nie będę wymieniał, w której wsi, żeby nikogo nie urazić.

Radna Ewa Michalska: ale ona może i tam stać.

Z-ca Wójta Paweł Goliszek: nie, naszym zdaniem nie może stać. 

Jeśli chodzi o oświetlenie w Babach Dolnych – Zieleniec, tam chodziło o jedną lampę oświetleniową.

Radna Ewa Michalska: Baby Górne

Z-ca Wójta Paweł Goliszek: Baby Górne, przepraszam jedna lampa oświetleniowa w ramach funduszu sołeckiego. Podobno w 2010r., tak pracownicy mi powiedzieli, że była jak, gdyby uwaga ze strony pracowników Urzędu Gminy, żeby nie przeznaczać funduszu sołeckiego, na tę lampę na oświetlenie, dlatego, że zgodnie z przepisami, zgodnie z interpretacją przepisów przez Energa oświetlenie, w zasadzie, jest to inwestycja, a inwestycję powinniśmy przekazać na „majątek Zakładu Energetycznego”. My z naszego punktu widzenia nie możemy tego robić. Założenie tej oprawy, naszym zdaniem jest celowe, możemy to zrobić, ale nie z funduszu sołeckiego. Czyli tak fundusz sołecki byłby niewykorzystany, nie mielibyśmy zwrotu tych 30%, jeśli byśmy zrobili to nie z inwestycji, tylko z bieżącego utrzymania, to wtedy możemy to zrobić. To samo, ale prawnie trochę inaczej, no i strata kilkuset zł. 

Dalej to było podziękowanie za naprawę tej drogi, tej wyrwy.

Radna Ewa Michalska: ja powiedziałam, że bez zdjęcia znaków, znaki mają zostać. 

Z-ca Wójta Paweł Goliszek: tak, żeby znaków jeszcze nie zdejmować na razie, bo może usiądzie, ale jeśli tak się stanie, to uzupełnimy to, ale myślę, że tak się stanie, jest to za gruba warstwa urobku.

Jeszcze przepusty przy drogach powiatowych, tak nawet w przerwie rozmawiałem z Panem Rejniewiczem, no on mówi, że w tym roku nic nie będzie robił, a po drugie podkreśla i, to stanowczo, zresztą pismo nam przysłał w tej sprawie, że przepusty, jeśli by też chodziło o przepusty służce do dojazdu do posesji, to nie będzie się do tego dotykał w ogóle, ponieważ jest to zgodnie z prawem obowiązkiem, obowiązek utrzymania takich przepustów i drożności tych przepustów leży po stronie właściciela nieruchomości, posesji, do której ten przepust prowadzi. 

Radna Ew Michalska: mi chodziło o to, że ja na poprzedniej sesji zgłaszałam tę interpelację też i nie dostałam odpowiedzi i nie wiem, czy było pismo wysłane?

Z-ca Wójta Paweł Goliszek: było pismo wysłane, nie mamy jeszcze odpowiedzi z Zarządu Dróg Powiatowych, dlatego też telefonowałem w czasie przerwy. 

Odpowiedzi na interpelację Radnego Zygmunta Kieplina udzielił Z-ca Wójta Gminy Paweł Goliszek:

Zgłaszał, że powstała wyrwa na drodze asfaltowej z Kluska do Gorzewa, zgłosiłem to pracownikom, też w trakcie obrad sesji i być może już któryś z nich dzisiaj pojechał i zobaczy, o co tam chodzi. 

Radny Zygmunt Kieplin: tam zginął człowiek, na motorze się zabił. 

Z-ca Wójta Paweł Goliszek: tak, na barierkę,chyba.

Odpowiedzi na interpelację Radnego Piotra Piotrowskiego udzielił Z-ca Wójta Gminy Paweł Goliszek:

Znaki na skrzyżowaniu z Krzywiem i Dąbrówką, sprawa jest rzeczywiście w toku, Mazowiecki Zarząd Dróg Wojewódzkich, rozważa możliwość przestawienia, przesunięcia tych znaków. Tak naprawdę, to powinien być opracowany projekt zmiany organizacji ruchu, nie mniej wyrazili opinię, że przesuną ją, jeśli przesuną, to bez zmiany organizacji ruchu, ale nie dali jeszcze odpowiedzi, że to zrobią. Rozważają na pewno i rozważana była kilkakrotnie ta sprawa, na razie jak, gdyby przeważa ich opinia, że te znaki ustawione są dobrze, ale to jest ich opinia, nie nasza. Ale to jest przy drodze wojewódzkiej i nam nie wolno tych znaków przestawić. 

Odpowiedzi na interpelację Radnego Jerzego Węglewskiego udzielił Z-ca Wójta Gminy Paweł Goliszek:

Tu chciałbym odpowiedzieć pisemnie, bo chciałbym zapoznać się z tematem.

Odpowiedzi na interpelację Radnego Leszka Woźniaka udzielił Z-ca Wójta Gminy Paweł Goliszek:

Czy poprawi drogi w Anielinie, Skrzanach, itd. Tak poprawią te drogi. 

Radny Leszek Woźniak: słuchajcie, Dobrzelin cukrownia sprzedaje szlakę, tam nawieziony jest gruz taki gruby i drobny, może jakby zakupić parę wywrotek tej szlaki i tam gdzie te drogi są kiepskie, lekko posypać i wtedy byłyby drogi bardzo dobre.

Z-ca Wójta Paweł Goliszek: uważam, że pewno ma Pan rację, tak mi się wydaję, w tych miejscach, gdzie jest niedobrze zrobione, nie mniej jednak nie stać nas w tym roku, ale to naszym zdaniem musi zrobić ZK, obojętnie kto jest Prezesem, może sołtysom powiem przy okazji, że zmienił się Prezes ZK w Solcu, od tygodnia jest nowy Prezes, nazywa się Paweł Czarnecki.

Radny Leszek Woźniak: ale tę szlakę trzeba by zaraz kupić, to kosztuje parę złotych. 

Z-ca Wójta Paweł Goliszek: moim zdaniem taki wydatek musi ponieść Spółka, bo Spółka wykonała tę drogę, tak, jak wykonała, Spółka ma normalnie zapłacone za to i Spółka musi to poprawić. 

Radny Leszek Woźniak: ale gruz kupowała gmina! I jaki ten gruz przywieźli? 

Z-ca Wójta Paweł Goliszek: tak, gruz kupowała gmina. Gruz przywieziono bardzo dobry, tak dobry, że w niektórych terenach za wykonanie z tego samego gruzu, drogi, przez ten samą Spółkę, nawet tu podczas obrad sesji, był Wójt, czy Spółka chwalone. Jedne drogi wykonają dobrze, inne wykonają źle. Po prostu nie został to wykorytowane, tak, jak było nakazywane cały czas, należy ten gruz zebrać, tak, jak to nakazałem zrobić w Bierzewicach, na fragmencie, jak się nie dopatrzyło już czegoś dokładnie, stałem, było wykorytowane, odjechałem, już dalej nie jest korytowane, to jest po prostu śmieszne i niepoważne. Nakazałem zebranie gruzu z tego kawałka, gdzie nie było wykorytowane, wykorytować nawieźć z powrotem ten sam gruz i jest dobrze. Po prostu musi być wykorytowane, żeby gruz się nie rozchodził na boki. Na wierzch musi być rzeczywiście, czy to żwirem, czy drobnym materiałem posypane, który też mają. Spółka musi to zrobić i gmina musi, to dopilnować, żeby to Spółka zrobiła, żeby gmina dodatkowych kosztów za to nie poniosła. Spółka musi to poprawić. 

Odpowiedzi na interpelację Radnego Stanisława Wasińskiego udzielił Z-ca Wójta Gminy Paweł Goliszek:

Pytał Pan o odwodnienie na terenie Strzałek, czyli mówimy o tej sprawie większej, dla której jest robiony projekt. Projekt jest złożony, ja już kiedyś Panu mówiłem, chyba ponad tydzień temu, że jest złożony projekt do Starostwa, do Wydziału Ochrony Środowiska o uzyskanie pozwolenia wodno-prawnego, gmina została wezwana pisemnie do uzupełnienia tego wniosku, bo po prostu projektant się czegoś tam nie dopatrzył, i ten projekt został uzupełniony i, już jest wszystko w porządku, nie mniej jednak nie mamy jeszcze wydanej decyzji, pozwolenie wodno-prawne, bo to tak się nazywa, jeśli będziemy mieli tę decyzję, to myślę, że też w tym roku nie uda się tego zrobić, w roku budżetowym, po prostu wyczerpane są środki. Dużo pieniędzy poszło m. in. na ten gruz na drogi. 

Odnośnie przepustu, to też ZK, przecież jeszcze poprzedni Prezes, wiele rzeczy obiecywał i również nie wykonał. Ten Prezes uważa, że za kwotę zaproponowaną, przez poprzednika, 3tys. zł, jest to niemożliwe do wykonania, ja również tak uważam. Będzie wykonany ten przepust za kwotę o 1tys. zł. więcej, za 4tys. zł, to za sam przecisk będzie kosztował tyle, Spółka na tym nie zarobi nic, ale ona nie musi zarabiać przecież. Wystarczy, że ma utrzymanie od gminy, tzn. że Spółka jest potrzebna gminie, a gmina jest potrzebna Spółce, musimy żyć w symbiozie. I w przyszłym tygodniu najpóźniej, może się uda w tym, ale mówię, że najpóźniej w przyszłym tygodniu, na pewno wykonamy, to. Za ten przepust zwróci nam, nie to, że pieniądze, ale coś wykona w przyszłym roku   powiat, bo to jest w ramach powiatu. Tak jest uzgodnione, że my ponosimy koszty w tym roku, a powiat nam wykona jakiś przepust w przyszłym roku.  

Odpowiedzi na interpelację Radnego Tomasza Lewandowskiego udzielił Z-ca Wójta Gminy Paweł Goliszek:

Pana Radnego Lewandowskiego nie ma, więc odpowiemy pisemnie.

Odpowiedzi na interpelację Radnej Marzeny Staniszewskiej udzielił Z-ca Wójta Gminy Paweł Goliszek:

No w zasadzie już Pani sam podała termin, jak gdyby na uzupełnienie, poprosiła o uzupełnienie terminu o dwa tygodnie. 

Radna Marzena Staniszewska: myślę, że wystarczy, bo, jeśli już się Wójt nie wywiąże, ponad trzy tygodnie, to już konsekwencje. No jest, tak najpierw można dać dwa tygodnie, później kolejne dwa i, już następne, to jest bardzo długo. 

Wójt: równie dobrze mogę Pani odpowiedzieć, że zrobię to w styczniu. I prawidłowo odpowiedzi bym udzielił Pani na interpelacje. 

Radna Marzena Staniszewska: no tak, ale w styczniu, to raczej niewyobrażalne.

Wójt: ale, np. mówię, no i byłaby odpowiedź na interpelacje, ale chcemy to po prostu zrobić, bez pisania. 

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: nie mówmy tu o konsekwencjach, bo w tej kwestii nie mamy narzędzi. 

Z-ca Wójta Paweł Goliszek: w tej sytuacji to trudno traktować jak interpelacje. 

Radna Marzena Staniszewska: przepraszam bardzo, może rzeczywiście ja wrócę do interpelacji jeszcze, ponieważ rzeczywiście, ja je tylko złożyłam słownie, poproszono mnie, napisałam pisemnie, bo ponieważ ta ostatnia interpelacja, to już się ciągnie dość długo, nie wiem ze 4 miesiące z 5, sołtysi też mi zgłaszali, a jeśli mieszkańcy przychodzą, no to ja zgłosiłam już na piśmie, żeby było autentyczne, żeby było przejrzyste, zrozumiałe, i żeby w końcu dotarła ta wiadomość, ponieważ będzie zebranie w sobotę i ja nie będę umiała się wytłumaczyć z tego, że interpelacje mam napisane, a nie jest wywiązane. 

Z-ca Wójta Paweł Goliszek: ja nie pamiętam dokładnie treści tej interpelacji, czy tam było zapytanie, kiedy zrobimy, czy wniosek, żebyśmy zrobili. 

Radna Marzena Staniszewska: na pewno jest, bo jest złożone. 

Wójt: wniosek, żebyśmy zrobili, dlatego mówię, po co mamy odpowiadać, jak podejmiemy się i, to zrobimy. 

Odpowiedzi na interpelację Radnego Ryszarda Kowalczyka udzielił Z-ca Wójta Gminy Paweł Goliszek:

Mówił, że nie ma rowu i odwodnienia drogi w Sierakówku. Kawałek rowu jest zrobione od tego skrzyżowania, nie licząc od szosy, do pierwszego skrzyżowania, do jedynego skrzyżowania, od skrzyżowania do przepustu, który jest pod drogą, jest to zrobione. 

Radny Ryszard Kowalczyk: panie Wicewójcie z całym szacunkiem, ale widzę, że Pani Sołtys pierwsze słyszy, to ja wiem, że czegoś takiego nie ma.

Z-ca Wójta Paweł Goliszek: od skrzyżowania, to nie jest długi odcinek, oceniam to na kilkadziesiąt metrów, tak na oko, od skrzyżowania do przepustu.

Sołtys wsi Sierakówek Bogumiła Baraniak: właśnie nie wiem, od którego skrzyżowania Pan mówi?

Z-ca Wójta Paweł Goliszek: bo to chodzi o tę drogę w ogóle...

Rady Ryszard Kowalczyk: o tę drogę wyremontowaną.

Sołtys wsi Sierakówek Bogumiła Baraniak: chodzi o rów, jeśli chodzi, to chodzi od drogi „60-tki” do Kleniewa. 

Z-ca Wójta Paweł Goliszek: to ja o tej samej drodze mówię i jest tam, no ja nie widziałem, ale było to zlecone ZK i w czasie przerwy uzyskałem odpowiedź od pracowników, że jest zrobiony odcinek kilkadziesiąt metrów rowu, od tego skrzyżowania, po lewej stronie, idąc od szosy, czy jadąc od tej drogi krajowej w lewo, po lewej stronie drogi, tylko dalej od skrzyżowania do przepustu, który był tam pod drogą. Jest zrobiony rzekomo rów, no ja nie wiem, chyba przejadę się tam dzisiaj, bo rzeczywiście tego nie widziałem, ale taką odpowiedź mam, takiej odpowiedzi udzielam, a jeśli jest nieprawdziwa, to z góry przepraszam, ale muszę to sprawdzić.

Do punktu 21-go.

Sprawy różne i wolne wnioski.

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: pierwsza sprawa, to jest sprawa, którą już omawialiśmy wcześniej, szczególnie na Komisji Ładu i Porządku, chodzi o OSP w Leśniewicach, która zwraca się nie po raz pierwszy o rozbudowę, tak naprawdę niemalże o odbudowanie nowego budynku, bo mury są nowe. Temat ten był poruszany na ostatniej Komisji Ładu i Porządku, wniosek Pan Przewodniczący odczytał, ale ja chciałbym, jako, że pisma były kierowane do Rady Gminy, chciałbym, żebyśmy my jako Rada również zaopiniowali. Teraz poproszę o uwagi, jeśli jednak tych uwag nie będzie, to zaproponuję przegłosowanie wniosku, zgodnego z wnioskiem komisji., a słyszeliśmy wniosek komisji, komisja nie widzi możliwości rozbudowy, w takim zakresie tej strażnicy. Przynajmniej z własnych środków. Czy ktoś ma jakieś inne zdanie? Kto jest za przyjęciem wniosku, takiego jak był przedstawiony przez komisję? I będzie to oficjalny wniosek Rady i Pan Wójt będzie mógł na ten wniosek się powoływać.

Radni wniosek przyjęli 7 głosami za i 4 wstrzymującymi się. 

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: kolejne pismo jest, to pismo skierowane do Burmistrza Miasta Gostynina Pana Włodzimierza Śniecikowskiego, ale do wiadomości było do Przewodniczącego Rady, ja nie będę tego odczytywał, jest to petycja do Burmistrza w sprawie dostosowania naszego miasta do potrzeb dzieci niepełnosprawnych. Ja uważam, że nie są to kompetencje Rady, ja tylko mówię, że takie pismo wpłynęło i jeżeli Pan Wójt ma takie samo pismo, to nie będę przekazywał tego pisma.

Wójt: nie takiego nie mam.

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: takiego nie? Przewodniczący odczytał pismo. Pismo stanowi załącznik do protokołu. My odpowiadać nie będziemy jako Rada, dlatego, że to jest tylko do wiadomości, nie jest pismo kierowane do nas . Natomiast ja, tylko mogę przekazać to pismo Panu Wójtowi.

Wójt: ale czy to jest pismo mieszkańców naszej gminy? 

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: generalnie tam były podpisy mieszkańców, natomiast ja nie jestem w stanie określić, czy któryś z tych mieszkańców, jest z terenu naszej gminy. Takie pismo wpłynęło, mam do wiadomości Przewodniczący Rady Gminy. 

Radna Ewa Michalska: ale to ze Stowarzyszenia jakiegoś osób niepełnosprawnych.

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: nie podpisały się osoby.

Radna Ewa Michalska: osoby fizyczne, czyli zdecydowanie były to osoby z terenu miasta.

Wójt: może do wiadomości źle skierowali, powinno być do Rady Miasta.

Z-ca Wójta Paweł Goliszek: może należy przekierować to pismo do Rady Miasta.

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: do wiadomości mam wyraźnie napisane.

Z-ca Wójta Paweł Goliszek: ja rozumiem, ale do nas też czasami pisma przychodzą pomyłkowo skierowane.

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: ja wiem, ja rozumiem, że w sprawach takich wyraźnych, że np. wpłynęła informacja od Wojewody dotycząca Przewodniczącego Komisji, to też prosiłem o przekazanie tego pisma, do Rady Miasta, bo było ewidentnie pomyłkowo. No tutaj trudno mi powiedzieć, ja mogę tylko przekazać Panu Wójtowi i zostawiam to pismo, jak, gdyby bez dalszego biegu, jeśli chodzi od strony Rady.

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: kolejne pismo, jakie wpłynęło, to już wpłynęło do Pana Wójta Gminy Gostynin Pana Edmunda Zielińskiego, ale również do Rady Gminy, pismo skierowane jest przez Związek Harcerstwa Polskiego. Przewodniczący odczytał pismo. Pismo stanowi załącznik do protokołu.

Pismo skierowane przez Związek Harcerstwa Polskiego stanowi załącznik do protokołu. Czyli ja też myślę, że pozostawiamy to pod rozwagę Panu Wójtowi, w swych działaniach. Jeżeli taka możliwość zaistnieje współpracy, czy zorganizowania wypoczynku, czy innej formy, to myślę, że Pan Wójt z tego skorzysta. Natomiast czy uda się nam, czy Panu Wójtowi, kwotę w budżecie znaleźć i określić cel, trudno powiedzieć.

Skarbnik Gminy Patrycja Rosa: to pismo już wpłynęło po przedłożeniu projektu budżetu, bodajże z 21 listopada 2011r.

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: czyli Pan Wójt nie miał możliwości umieszczenia tego w projekcie.

Wójt: nie mniej jednak korzystają z naszej pomocy.

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: ta, w tamtym roku chyba też pomoc otrzymali.

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: kolejne pismo i tutaj też mam taką, jako wyjaśnienie, to jest Panie Wójcie, bo był u mnie Pan, jak dobrze pamiętam Pan Gawrysiak, który ubiegał się o koncesje w Pomarzankach i problem był taki, bo on sam ze mną rozmawiał, że stanowiska, Pan Wójt przedstawiał, tę sprawę na sesji, była krótka dyskusja, ja również się wypowiadałem, że możliwości dzisiaj opracowania planu, czy tego studium nie ma i w takim tonie rozmowy były, ale tego nie przegłosowaliśmy. Ja też bym chciał, żebyśmy wypracowali oficjalne stanowisko, żeby po prostu cała Rada przegłosowała, czy się z takim wnioskiem zgadza, ewentualnie wypracuje inny wniosek i na tym już Pan Wójt się oficjalnie oprze, bo przepychanki są z tym Panem. Z tego, co ja się zorientowałem, Pan ten wystąpił w lutym, z wnioskiem o umożliwienie mu poszukiwania dopiero, czyli on nie wiedział jeszcze, czy ma tam złoże, tym bardziej nie wiedział, czy my jako Rada wyrazimy zgodę. Wtedy już zmiany studium były opracowane, prawda Panie Pawle i wtedy było już za późno, nawet on jeszcze nie wiedział, czy tam złoże jest, więc wtedy jeszcze nie wnioskował o zmianę i ja wiem, dobrze jak my, żeśmy tę zmianę przygotowywali, bo wtedy była informacja, wnioski zbieraliśmy i było wyraźnie powiedziane, że nie może, to następować, wtedy, kiedy jeden ktoś tam sobie tego zażyczy, czyli musi to być zebrane kompleksowo, czyli nie co kilka miesięcy, bo pociąga to za sobą koszty, dlatego ja dzisiaj podtrzymuje takie stanowisko, jak wtedy się wypowiadałem, że dzisiaj możliwości nie ma. Zgodne z tym, co Pan Wójt odpowiedział, w tym piśmie, że dzisiaj takiej możliwości zmiany nie ma, że Rada takiej zmiany do studium nie, dzisiaj, nie przystąpi Rada, do zmiany studium, natomiast, jak gmina zbierze tych wniosków więcej, to wtedy to podanie, czy wniosek będzie również przeanalizowany. Czy Państwo też jesteście tego zdania? Już teraz muszę się zapytać oficjalnie.

Radny Leszek Woźniak: a kto ten wniosek złożył?

Wójt: Pan z Łodzi, kupił tutaj grunty, ale mieszka w Łodzi.

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: firma MAR-POL, rzeczywiście zgadzam się z tym, że tego wniosku nie zdążyłby już uzyskać na autostradę.

Radna Ewa Michalska: plan był niedawno robiony, wtedy, kiedy można było, mógł to zgłosić, prawda? Miał tam działkę już wtedy, kiedy był plan robiony.

Z-ca Wójta Paweł Goliszek: ten Pan źle zaczął, bo najpierw kupił działkę, a teraz dopiero szykuje dokumenty. 

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: dlatego chce, żeby oficjalnie Rada zajęła stanowisko. Więc, kto jest za tym, żeby Rada takie stanowisko zajęła, jak przed chwilą przedstawiłem, zgodne z tym, co Pan Wójt, już raz odpowiedział, ale pismo, wpłynęło teraz do Rady Gminy? Tak naprawdę, to odpowiem ja. 

Radni wniosek przyjęli 11 głosami za. Głosów przeciwnych i wstrzymujących się nie było. (Radny Tomasz Lewandowski, Radny Andrzej Krzewicki, Radna Elżbieta Tyszkiewicz, Radny Szymon Szczypawka, opuścili salę posiedzenia).

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: jeszcze została jedna sprawa, zwróciło się do nas, również przedsiębiorstwo PKS w Gostyninie, zwróciło się do Pana Wójta i do Rady Gminy, oni tu dość dużo przywołują ustaw, ja to skrócę. Przymierzają się, próbę robią, do otworzenia linii miejskich. Każdy już zna sytuację, w związku z tym zwracają się do nas, czyli w jakim zakresie samorząd Gminy Gostynin jest zainteresowany projektem uruchomienia komunikacji miejskiej i współfinansowania? Na komisji był ten temat omawiany i komisja wyraziła zdanie swoje, że my zainteresowani nie jesteśmy.

Radna Ewa Michalska: tam chodziło o konkretną linię. 

Radna Marzena Staniszewska: my, żeśmy to omawiali, ale nic nie wypracowali.

Radny Zygmunt Kieplin: jakby Pan Wójt miałby się dogadać, to najpierw miałoby to być na pół roku, spróbować, jaka byłaby sytuacja. 

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: komisja wniosku żadnego nie wypracowała. Więc dobrze w takim układzie dzisiaj, nie chcę przedłużać i dyskusji prowadzić na sesji, w takim razie ja, to pismo ponownie skieruję do Komisji Rozwoju, o zaopiniowanie.

Radna Marzena Staniszewska: ale Panie Przewodniczący, bo rzeczywiście na komisji, żeśmy rozmawiali, dość głęboko i szeroko było rozmawiane, ale Wójt, bo rzeczywiście, jak możemy podjąć decyzję, bo tu chodzi o koszty pieniążków, to było w granicach 150tys. zł, jeżeli Burmistrz dorzuci jakąś pewną kwotę, to my ewentualnie tak, ale czy to będzie jeszcze realizowane, to tak do końca nie wiemy, ponieważ nie wiemy, jaka jest sytuacja. Ja też będę miała w sobotę zebranie, ja po prostu spytam mieszkańców, czy by była taka potrzeba, uruchomienia takiej linii.

Wójt: oni proponowali dwie linie. Wójt odczytał propozycje.

Radna Ewa Michalska: myśmy omawiali na Komisji Rozwoju i na Komisji Budżetu, no i też padły takie głosy, żeby ewentualnie, no wiadomo PKS, chce, żeby w jakiś sposób finansować i może dołączyć dodatkową linię, z której, my nie wiemy, czy ta linia będzie, ile osób będzie korzystało z tej linii, jaki % naszych mieszkańców, więc ja nawet mówiłam o tym, żeby PKS zrobił jakieś rozeznanie, ile ewentualnie osób by jeździło, chodzi tu bardziej o PKS, niż o, bo jeżeli % jakiś by korzystał, to Pan Wójt mówi, że około 20% może korzystać ewentualnie naszych mieszkańców, jeśli będą korzystali z tego, a głównie to jest linia, która również, nie służy tylko samej gminie Gostynin, ale łączy jak, gdyby szpital, który należy pod powiat. 

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: dzisiaj jest trudno podjąć decyzję i dyskutować, bo jeżeli jest podana kwota szacunkowa, koszt utrzymania tych linii 250-300tys. zł, ale my dzisiaj nie wiem, w jakim %, jaki udział mielibyśmy ponosić. Ja powiem tylko, bo może w innym tonie była rozmowa na Komisji Rozwoju, na Komisji Budżetu, wyraźnie, wszyscy, którzy się wypowiadali, łącznie ze mną byli zdania, że nam tak naprawdę ta linia i naszym mieszkańcom nie będzie służyła, że będzie bardziej służyła miastu i my, żeśmy powiedzieli, że współfinansować jej nie będziemy. Rzeczywiście nie było głosowania, ale ton taki, od razu powiem, że był na Komisji Budżetu. 

Wójt: ja myślę, że nic prostszego, jak w tej chwili zająć jakieś stanowisko w dyskusji, chodzi generalnie o to, że ja oczekuje od Państwa stanowiska. Z założenia wiemy, że jest to linia niedochodowa, czy mamy ochotę dofinansowywać tę linię i, to jest prosta odpowiedź. 

Radna Ewa Michalska: bo tutaj było sprecyzowane, że ona będzie kosztować 200 parę tys. z.

Z-ca Wójta Paweł Goliszek: ale zaraz Pan Prezes PKS mówił, że chodzi tu o kwotę rzędu 150tys. zł łącznie, miasto i gmina, więc załóżmy ¼ po naszej stronie, czyli ok 40tys. zł. Czy Rada pozwalałaby Panu Wójtowi na rozmowy w tym zakresie, czy nie i, to wszystko. 

Radny Jerzy Węglewski: ale na jakiej podstawie mamy tylko jedna linię dofinansowywać, a pozostałe kursy nie?

Radna Ewa Michalska: przecież mamy dofinansowania, dzieci do szkoły również jest dofinansowanie, przecież dzieci dostają zwrot kosztów, jeżeli dojeżdżają. 

Radna Marzena Staniszewska: właśnie mówię, nie podejmiemy tej decyzji dzisiaj, naprawdę, to jest bardzo rozsądne, rozejrzeć się w terenie po prostu się zorientować, a jeśli się okaże, że rzeczywiście będzie osób bardzo do tego Kruka, powiedzmy, zaczynając od Kruka i po trasie, bo to chodziło o to, koszt tego biletu automatycznie, gdyby gmina dołożyła, gdy gmina by dofinansowała, automatycznie bilet kosztowałby, taniej. 

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: Pani Marzeno to nie w tym problem jest, bo bilet będzie skalkulowany wg cennika PKS-u, tylko gdyby byli chętni, to nie trzeba byłoby dokładać. 

Radna Marzena Staniszewska: ale niech PKS sam się najpierw zorientuje i dopiero będziemy mogli podjąć decyzję, bo jeśli okaże się, że będzie z 50 osób...

Radny Ryszard Kowalczyk: to niech Pani zrobi takie kalkulacje, niech Pani zrobi sondaże i będzie ok. 

Radna Marzena Staniszewska: ja zrobię, u siebie zrobię. Zorientuję się, ile byłoby osób chętnych. 

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: prośba była Pana Wójta, żeby wypracować stanowisko dzisiaj, więc ja proszę o zgłoszenie wniosku, aby ktoś taki wniosek sformułował.

Radny Jerzy Węglewski: myślę, że można postawić taki wniosek i odpowiedzieć na to pismo w ten sposób, „że z uwagi na skąpy budżet oraz brak pewności co, do potrzeby dla mieszkańców gminy, gmina Gostynin nie będzie współfinansować tej linii”.

Radna Marzena Staniszewska: musimy naprawdę dzisiaj wypracować ten wniosek?

Radna Ewa Michalska: my nie wiemy, czy mamy to poprzeć, bo my nie wiem, czy to jest w ogóle celowe.

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: Pani Ewo celowe, czy nie celowe, tu chodzi o środki. Celowe to na pewno będą głosy, bo gdziekolwiek byśmy się nie zapytali, to się znajdą osoby, które oczywiście powiedzą, że jest to dla nich celowe. 

Wójt: mieszkańcom Kruka dofinansujemy, a dlaczego nie mieszkańcom np. Solca?

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: my musimy podjąć decyzję co, do zasady generalnie, czy w takie wchodzimy. My, nie mówimy jeszcze o jednej rzeczy, że my PKS głównie finansujemy, poprzez wykupowanie biletów dla naszych uczniów. 

Radna Ewa Michalska: przecież to już jest dofinansowanie.

Z-ca Wójta Paweł Goliszek: ale na, to jest przetarg.

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: no ja wiem, ale..

Radna Marzena Staniszewska: ale też z PKS musimy dobrze żyć.

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: Pani Marzeno był wniosek i ja muszę poddać go pod głosowanie. 

Radni wniosek przyjęli 10 głosami za i 1 wstrzymującym się. (Radny Tomasz Lewandowski, Radny Andrzej Krzewicki, Radna Elżbieta Tyszkiewicz, Radny Szymon Szczypawka, opuścili salę posiedzenia).

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: odczytał pismo Wojewody Mazowieckiego w sprawie analizy oświadczeń majątkowych. Pismo stanowi załącznik do protokołu.

Ja już uzupełniłem, ja tu wskazałem, że są to dopłaty ARiMR, generalnie do końca nie byłem pewien, czy są to przychody, czy dochody, ale znalazłem w internecie wyjaśnienie Urzędu Skarbowego, które wyraźnie mówi, że jest to przychód, więc na tej podstawie napisałem, że jest to przychód. 

Pani Skarbnik przygotowała, tak jak prosiłem na Komisji Budżetu, bardzo ładnie, do oceny budżetu i do analizy, właśnie na przyszły rok, bo w tym roku już podatki żeśmy określili, jaki podatek wpływa, jaki powoduje przychód, czy dochód dla gminy i, jeżeli Państwo jesteście zainteresowani, także ja poproszę, żeby to rozdać. Mam jeszcze jedna taką prośbę, jeżeli jest to realne Panie Wójcie, to jeszcze miałbym jedną prośbę, żeby rozbić subwencje, na te poszczególne elementy, jeżeli gmina ma taką informację, a powinna chyba mieć.

Radny Ryszard Kowalczyk: czemu już nie było tego na komisjach?

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: było na komisjach. Czytała Pani Skarbnik, ale ja prosiłem, żeby to Radnym rozdać.

Musimy przygotować plany pracy komisji na rok 2012, w związku z czym, chciałbym zmobilizować Przewodniczących Komisji, w szczególności, ale również wszystkich Radnych, żeby wnioski swoje składali, albo na sesji, a najlepiej, żeby te wnioski złożyli Przewodniczącym Komisji. Żebyśmy w styczniu te plany przyjęli, ale to już będzie najpóźniej.

Radna Marzena Staniszewska: Panie Przewodniczący, bo mam pochwałę, ale nie wiem, czy do Pana mam skierować, czy do Biura Rady, ponieważ w Biuletynie Informacji Publicznej znalazły się już nasze protokoły z sesji, za co dziękuję bardzo.  

Przewodniczący Rady Gminy Gostynin Marek Balcerzak: podziękowania, to chyba Panu Wójtowi, bo Pan Wójt jest odpowiedzialny za publikacje.

Do punktu 22-go.

Zakończenie obrad Sesji. 

Przewodniczący Rady Gminy Marek Balcerzak podziękował radnym, Wójtowi Gminy, Z-cy Wójta, Skarbnikowi Gminy, Kierownikom Urzędu Gminy, Dyrektorom Szkół, Sołtysom i wszystkim obecnym za uczestnictwo w obradach XIV Sesji Rady Gminy i zamknął je.

Protokółowała:
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